Nr 247. 


Kraków, Niedziela 28 Października 1900. _ 


» 
Oddzielny numer kosztuje 10 h., z przeayiąy pocztowa 
ników A. Olszewskiego ulica Kilińskiego 2 I Plohna, 


nadsyłać franco do Administracyi „Ñ. Reformy" w 


Telefon Badakoyi 


Koncentracya reakcyonistów. 
Kraków, 27 października. 


Nie zasłużyliśmy na pochwałę i uznanie, ja- 
kiem darzy nas w ostatnim numerze organ 
krakowskiej kliki konserwatywnej. Nasz arty- 
kuł p. t: „Gdzie zwycięscy*, w którym zapo- 
wiedzieliśmy. że wcześniej lub później opozy- 


zgadza się z jego opinią, i że dziennik może 
wyrażać opinię swoją bez względ 
postępowania owego stronnictwa. Jed 
wem organ. wysługujący się, wiernie i bez za- 


w stanie zrozumieć, że może naprawdę istnieć 


oglądania się nawet na tych mężów, którzy 
połitycznie najbliżsi są jego kierunku. 


i najczystszej intencyi, zamiast zjadliwej kry- 
tyki, obdarzył nas niespodziewaną pochwałą, 
stwierdzając, że „Nowa Reforma“ nie „repre* 
zentuje* żadnego stronnictwa. — Jeżeli ta 
„reprezentacya* na tem ma polegać, aby opima 
redakcyi czołgać się miała za członkami stron- 
nictwa, aby redakcya pozbawiała się własnego, 
niezależnego zdania, a podejmowała i roz 
tylko myśli, jakie wyłonią się z pośród £ hla- 
nictwa, — to zaiste najwłaściwszą 1, aka 
bniejszą jest dla „Nowej Reformy F- e 
gdy nie reprezentuje ża dmego S od i 
nictwa. Dziennik nasz dał też liczne deh M 
że nie osoby, ale zasady, myśli Poraz 
dla niego momentem decydujący oer 
bez przykrości, ofiarować m . 
zasad, ale czyniliśmy t zawsze bez wahania, 
bo mamy ręce wolne, 90 : l 
kaera w ślady osób, lecz hołdujemy zasa 


dom. idei połitycznej./ | 
| adi» sprawie t. zw. solidarności 
Koła polskiego posunę | 

dalej, niż to uezyniło stronnictwo demokraty- 


selscy w swołeh mowach, — jest to tylko do- 
wodem, że do wypowiadania takiej opinii ma- 
my prawo, że nie potrzebujemy oglądać się, 
czy i u kogo opima nasza znajdzie aprobatę. 
Fałszywym jednak jest wniosek konserwatyw- 
nego organu, że to posunięcie się nasze w kie- 


rozłamu w obozie 
demokracy 
raz dlatego, że dziennik 
mem żadnego stronnictwa 
jest, — więc i rozłam jege 
ctwem jest logicznie niemoż 
ten wniosek pozbawiony i 
bo możemy różnić się Ze Ur 
kratycznem w poglądach na metode 
działania, a przecież 
czne hasło, pod jakiem 


Z uwag pesymisty. 


"Dat najpigkniejs 
jest MY . 
aśnienie poję*: 


Przyznaję się do tego sybarytyzmu, że w p, 
Wnych chwilach mojego dziennikarskiego c 3 
Wota, łaknę wypoczynku po całodziennej m 
te polityczno-wyborczej. Lubię w takich 
Žach, puściwszy szczęśliwie numer „N. Ke 
ty“ na maszynę drukarską i poleciwszy 8 
piece p. prokuratora i policyi, wyjść na ryn 
akowski, oświetlony żarowemi palnikami Au- 
tra. Podziwiam wtedy w skupieniu ducha sub- 
Iność wiązadeł drutów, któremi przebiegać 
Ma elektryczność wozów tramwajowych i cie- 
Bzę się, że rynek krakowski zyskał tak piękną 
tzdohbę W wysokich, żelaznych słupach i sia- 
tkach drucianych. Ozboba to tem cenniejsza, 
Że wytrzymała już pierwszą, większą procesyę 
j kościelną, i nie cd powodem żadnego „nie- 
Rze p u adku f „W 
RE M JKrakowa jest dziwnie proro- 
Szym pod tym względem obdarzona duchem: 
Wie z góry. co ozdobi, co. zaszkodzi, a co -po- 
Może Bo kiedy przed kilku laty wnieśliśmy, 
| W imienin Towarzystwa Kościuszki, uprzejmą 
th niej prośb aby nam pozwoliła ująć pamią- 
ko "AA + w na rynku krakowskim, znaczący 
t 8 FT Kościuszko składał narodo- 


dobne granitowe stup- 


glejsce, na które s 
rzysięgę, w cztery l 
N AR tancuchem, — zawyrokowała ije 
lą Rada miejska krakowska, że pozwo enia 
da nie może „ze względu na bezpieczeństwo 
Mibliezne“, Wyłoniła się bowiem w sercach 
bożnych radców obawa, że podczas pochodów 
a Procesyj, mogliby się ludzie podnsić, gdyby 
eden metr kwadratowy zmniejszono powierz- 
Śl rynku. Nadto wyrażono pewne wątpliwo” 
acą (zy takie odznaczenie pamiątkowego miej 
byłoby dość estetyczne. |. A 
AJ tego czasu najwidoczniej pojęcia 0 eS 
l bezpieczeństwie publicznem zrobiły ogro- 


Nowa Reforma“ wychodzi codziennie, z wyjątkiem niedziel i świąt nr 
Prenumerata wynosi: 


i ul. Karola Ludwika 
Prenumeratę przyjmuje się tylko na 
Listy z pieniędzmi i przekazy pieniężne na =" SĘ Na wiefrankowanych 


Rękopisów naa EE adakcya nie zwraca, 
Rodak. rycz 6 sA . Reforma“ ul. Jagiellońska 10. 
W oyi yi: 1, Administraoyi 401. 


cyjni posłowie polscy będą musieli utworzyć, 
osobną organizacyę klubową, poza konserwaty: | as 
wnem Kołem polskiem, — wyprowadził „Czas“ j stroQnictwa, 
z równowagi. Nie może on pojąć, że dziennik, łeczeństwa po 
popierający działalność jakiegoś stronnictwa, | całym jego roz 
może to czynić dlatego tylko, że ta działalność | nym. 


na sposób |nictwem, © 
Jednem sło- | oglądając SIĘ 


strzeżeń, garstce panów krakowskich, nie jest | do 


dziennik od żadnego stronnictwa nie- „Ozas“ , m 
zależny, wypowiadający swoje zdanie bez|mowy między 


To jest powodem, że „Czas“ mimo swej woli | n 


wijała |gdy opozycya polska połą 
stron- | kopania teroryzmu 


są, | dowa“, 
też, | „Przegląć ała 
j ; to e — nie | Naturalnie o nich już nie 
| ości przyznajemy ąsieliśmy osoby dla | reprezentują... Więc co j 


nie widzimy potrzeby „Czas*, 


` 2 i e i 
liśmy się w naszej opinii | razem „Dziennik Polski 


cze w programie swuim, a kandydaci jego po- jej 


jest objawem „nowego |serwaty wnej. 
runkn radykalnym, J skoncontrowanęj zarzut, że na 
i“, Jest ten wniosek fałszywym | borczem, na | 
nasz oficyainym orga- | czny 
nigdy nie był i nie|co p. : 
go z jakiemś stronni- | szkoły przemysłowej. 
liwym. Powtóre jest | argumenty, 
rzeczowej podstawy, | konserwatystów do arcy. 
ctwem demo-|p. Rotter najpierw powi 
na środki |po stanowiska nrzędowepo, $ 
uznawać zasadę 1 polity-| „jako emerytowi 
ono staje. I takim też | kandydować! 


oczystych, 


9, do nabycia po 12 h. 
cały miesiąc. 


ogłoszenia (inseraty) uprasza się 


‘est rzeczywiście stosunek nasz do demokracji 
Kolkis: Złamanie wszechwładzy konserwaty- 
stów w kraju jest jednym 2 celów, chociaż nie 
zasadą stronnietwa demokratycznego. Godzimy 
się na ten cel p AN: s 

iazanie kwesty! t. Koł 
„olka JE tylko śr odkiem w dopięciu 
celów, w przeprowadzeniu „zasad stronnictwa 
demokratycznego. Różniąć Się w poglądach na 
trafność użycia środków, nie potrzebujemy zmie- 
niać naszego zdania o celach i zasadach tego 
które uważamy za jedynie dla spo- 
lskiego zbawienne 1 wskazane 
wojem historycznym 1 socyal- 


w. „solidarności Koła 


y więc nadal współdziałać ze stron- 
którego podzielamy zasady, — nie 
na osoby, nie zrażając H chwi- 
inii ci życia środków, cO 

żnicą Opinu Co do użycia | W, 
ró. jie Prowadzenia politycznej walki. 
t dwczesną jest więc, co najmniej, radość 
kod jakoby zaszedł jakiś „spór do- 
i kandydatami poselskimi stron- 
nictwa demokratycznego, — których, pęk, 
ówiąc, nikt dotąd nie postawił — a redakcją 
"N wej Reformy*, jakoby między nimi a naszą 
Jakóyą przyszło do „rozdwojenia . Czy I kogo 
s5 rze „N Reforma“, 0 tem dowie się organ 

Klik mg w stosownym cząsie. 


kliki konserwatywnej 
Rozlnźnienie stosunku naszego Z partyą de- 


je bardzo pożąda- 

kratyczną byłoby naturalnie 
Ry a ai) falangi skoncentrowanych re- 
akcyonistów, wypadkiem. Od chwili bowiem, 
czyła się, celem pod- 


konserwatystów, — stanęła 
szeregu, cała: półurzę- 
na SR R 1 papat 

ozująca, prasa krajowa. Zna azły się tedy 
W assie krh orasi „Gazeta Naro- 
„Dziennik Polski“, „Ruch katolicki“, 
ad“ i cała masa drobniejszych pisemek, 
można wątpić, „kogo“ 
ednego dnia „ex con- 
silio“ napisze „Gazeta“, to w lot podchwytuje 
„Dziennik“ i t. d.; co napisze „Izien- 
nik*, to znów, jako kanon polityczny, obiega 
inne pisma skoncentrowanej reakcyl. 


Rędziem 


przeciw niej w zbitym 
dowa, reakcyjna, choć 


Popisową, wysoce komiczną, rolę odegrał tym į 


. Rozpisał się najpierw 
o rzekomej kandydaturze p. Routera, „chociaż 
dotąd: taktycznie nie ma; podkreślił urzę- 
dowy charakter p. Rottera, jako „c. K. radcy 
rządowego i dyrektora szkoły przemysłowej”, 
wysnuwając stąd wniosek, że p. Rotterowi p 
względu na jego urzędowe stanowisko, nie r 
no brać udziału w życiu publicznem, ELA a 
nie o ile występuje w nim przećiw klice kon- 
A już szczytem demencji jest 
puhlicznem zgromadzeniu Wy- 
którem p. Rotter wygłosił polity- 
referat, przemawiali także socyaliści, przez, 
Rotter zły przykład miał dać uczniom 
Reasumując te zabawne 

organ skoncentrowanych 
komicznego wniosku, że 
nien ustąpić ze swoje- 
potem dopiero, 

wolno mu będzie 


dochodzi 


(sic!), 


NOWA 


rocznie; półrocznie kwartalnie: miesięcznie s 
W miejscu . . . » e e . . „| 24 koron Eh koron H koron AA 
W Anstro-Węg., z przesyłką poczt. | 32 6 A : = ka Jest wś 
W Państwie Niemieckiem ae, 40 É 20 7 1038 „A i a 
We Włoszech, Francji, Anglii, Belgii, z i Aa aera DEA 
4 E i i inn. krajach | 48 24 .. - i zm ami 
Szwajcaryi, Turcyi i inn. krajac 12 h.: — we Lwowie w Biurze ilzien- m imma 


REFORMA 


Jestto budujące „pium desiderium“ skoncen- 
trowanej z kawkami konserwy galicyjskiej, — 
ale są dzięki Bogu, ustawy i rozporządzenia 
centralnego rządu, pozwalające urzednikom 
na udział w życiu publicznem. Z ustaw tych 
korzystali też oni dotąd. i zyskiwali zawsze 
poklask oligarchicznej kliki, gdy tylko szli na 
lep rządowy. Zawsze podnosić się jednak zwy- 
kło ich urzędowy charakter, gdy suają w sze- 
regach obozu demokratycznego, lub opozycyi 
wogóle. . 

To nowy dowód, z jaką perfidyą walczy 
skoncentrowana reakcya i jak naglącą jest po- 
trzeba skoncentrowania przeciw niej Sił naro- 
dowej opozycji, jeżeli kraj nie ma się dalej 
staczać po równi pochyłej, na którą wepchnęji 
go wszechwładni, konserwatywni oligarchowie. 


D > D G __ EEEE 


Listy słowiańskie. 


Z Czech, 20 października. 


(Polityka a życie. — Nowe dzienniki. — Czeskie biuro 
korespondencyjne. — Klub słowiański. — Narodni diva- 
dlo a teatr ludowy. — Cenzura policyjna. — Tygodnik 
belletr. „Zvon“. ~- „Lumir“ tygodnikiem. „Slovansky 


Przehied“. — Loterya Muzeum etnograficznego). 

Wcześniej, niż gdzieindziej, bo prawie bezpośre- 
dnio po zarządzenia nowych wyborów, począł się 
w Czechach ruch wyborczy, przedewszystkiem w sej- 
mikach relacyjnych dawnych posłów. We wszyst- 
kich przemówieniach brzmiała dorośnie jedna nata: 
„nie odstąpimy ani na krok od żądania przywrócenia 
rozporządzeń językowych i dążyć będziemy msilnie 
do zdobycia czeskiego prawa państwowego“. Są to 
hasła przedewszystkiem stronnictwa swobodomyślne- 
go, czyli Młodoczechów: głosy posłów innych barw 
ginęły w tym przeważnym chórze, dopóki liczna 
opozycya nie rozpoczęła krytyki tego programu i 
dopóki żywioły radykalne i socyalistyczne nie pod- 
niosły wrzawy i nie zapanowały nad sytnacyą. 

Walka ta trwa jednak dotąd na papierze, bo ją 
wiodą wyłącznie organa każdego stronnictwa mię- 
dzy sobą. Pomimo sejmików relacyjnych. zgroma- 
dzeń ludowych (t. zw. taborów lidu), obrad komi- 
tetów i klubów, większość społeczeństwa zachowuje 
się dosyć obojętnie wobec przyszłych wyborów, 
jakby z niedowierzaniem, czy 2 tego wszystkiego 
‘co będzie i z zupełnie straconą nadzieją, czy nowy 
parlament hędzia sposobny do Że Tu i owdzie 
| pojawiają się głosy. wołające p ZAprzeatanie dotych- 
czasowej polityki, której skutki kraj dotkliwie od- 
czawa w sprawach ekonomicznych. 

Charskterystycznem w tem: wszystkiem jest nie- 
-zmiernie, konsolidowanie się żywiołów klerykalnych 
i zapowiedź stawiania własnych kandydatów. Nie- 
mniej zwraca na siebie uwagę spotęgowana akcya 
młodego stronnictwa t- zw. „ludowego*, tj. reali- 
stów (prof. Masaryka), któręgo organ „Ozas“ stał 
się od 1 października dziennikiem. Podobnie Socya- 
listyczny „Czeski deluik* stał się pismem codzien- 
nem, a oprócz tego na prowincyi powstał szereg 
nowych pisemek, 

Koła dziennikarskie oczekiwały z niekłamanym 
interesem, jak się rozstrzygnie Sprawa utworzenia 
czeskiego hiura korespondencyjnego. Potrzebę jego 
zwłaszcza wobec bliskich wyborów uznają wszyscy, 
a przecież prace przygotowawcze wydziała Towa- 
rzystwa dziennikarzy czeskich posuwały się zbyt 


mny postęp w umysłach radzieckich, kiedy go: 
zwolono na wystawienie „czerwonych s h 
nic“ i na puszczenie > ramwaj 

%» to pos >i | 
POR kie sy świetle kinkietów, nędznie 
nik Mickiewicza, stanąć u 
wać się wiekopomnemu 
Zrobiłem też spostrzeżenie, 


„| że w tem oświetleniu pomnik znacznie korzy- 


z rana, gdy obok 
a zwłaszcza 


takim idealizme 
Zd, —— 

ostać cie. postawiła tam szczęśliwa 

jk m ra. I to sprawia mi szczególniej- 
ręka p. Rye ig zwłaszcza gdy sobie przypo- 
pr preyon Polska złożyła 200.000 złr, aby 
tak adatny pomnik stanął na rynku krakow- 


skim. . ak szczęśliwą chwilę, 
Czasem nawet trafię i, przez ulicę Szcze- 
że przejdę przez Ca. E Placu Szczepańskim, 
pańską i znajdę Się aN zdradzającym sta- 
już zdaleka o akowskiego na polu hygieny, 
i istratu apai 

e okiem na secesyjny: como kt 
gmach Towarzystwa Sztuk Lr ło kandyduje 
ze znajomych nie zapyta MNIE, > a chińska. 
w Krakowie i jak się zakonczy wojn spotkatw 
Ale to są rzadkie wypadki. Częściej 

się z pytaniem: . i 
z Krakowa? 

— Nie wiem, — odpowiadam zak 
bo p. Sokołowski poszedł teraz 
drogami. Ale słyszałem o nowycć 
silnych kandydaturach. 

— No, proszę, proszę... ; - 

— Podobno kandydować ma p. Ligęza Z P: 
Sołtysem; zwłaszcza ta druga kandydatura pre” 
zesa stowarzyszenia katolickich stróżów ma 


niała, 
naró 


łopotany; — 
odmiennemi 
h dwóch i to 
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Rok XIX. 


prenumeratę przyjmują: 


zamiejsoową: Administracya „Nowej Reformy“ i wszystkie urzędy pocztowe ; miejsoo- 
wa: Administracya „Nowej Reformy", — Magazyn nowości F. A. Grigara | Główna trafika 


w Rynku. — Agencya J. Hopcasa i A. Salomonowej, plac Maryacki 2. — Handel St. Kar- 


otse (także 
Goldschmied, M. RE 
Publicitć 
Ogłoszenia (inseraty) prz 
pismem (petit) za pierwazy 
60 b. od wiersza za każdy 
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powolnie naprzód. Podobno wszystko przygotowano, 
nawet w tym dacha, aby to był zawiązek przy- 
szłego biura korespondencyjnego słowiańskiego, tym- 
czasem wszystko rozbiło się o brak kapitału. Od- 
wołano się jeszcze do „Rady narodowej*, ale jej 
uchwała nie jest dotąd znana. 

I „Klub słowiański“, który miał wzajemności 
słowiańskiej takie oddawać usługi, nie fankcyonnje 
2 oczekiwaną sprężystością. Musi być w jego orga- 
nizacyi jakiś błąd organiczny — podobno wszystko 
zakwaszająca polityka — skoro początkowo rozwi- 
jał się pomyślnie, a teraz jest w zastoju. Wyrazem 
tych nieprawidłowości jest zrzeczenia się przewo- 
dnietwa przez prof, Hiavę i zaniechanie uroczystego 
zagajenia czynności jesiennych. Od się głosy, 
aby statut zmienić, wyrzaciwszy z niego cele poli- 
tyczne, nadto, aby zaniechać roli przedstawiciela 
praskiego Towarzystwa i wynajmowania koszto- 
wnych salonów — czy jednak w tym kieranka co 
postanowiono, nie wiadomo. 

Nowe towarzystwo gospodaruje rzetelnie w „Na- 
rodnim divadle“. Repertoar urozmaicony i odświe- 
Żony ma się zasilić nawet nowościami polskiemi 
jak np. Miinchheimera „Mazepą*, operą, jak wia- 
domo, z wialkiem uznaniem w Warszawie przyjętą 
Pomimo powodzenia „Nar. Divadla“ nie porzucono 
myśli otwarcia drugiego teatru czeskiego; oczy 
wszystkich zwracają się na mały dawniej teatrzyk 
na Smichowie (rozległem przedmieścia na lewym 
brzegu Wełtawy, obok Malej Strany), który odno- 
wiony i poniekąd rozszerzony przybiera coraz wy- 
raźniej poważny charakter. 

Obok tego wyłoniła się w ostatnim czaste myśl 
wybudowania teatru ludowego. Inicyatorem jest p. 
W. Stjech, Kktóry wezwał spełaczeństwo do atwo- 
rzenia towarzystwa akcyjnego, z częściowo ratami 
spłacalnemi akcyami i jaż tylu uczestników się za: 
pisało, że Śmiały pomysł poczyna przybierać kon- 
kratne kształty. 

Kiedy w ten sposób z jednej strony rozwojowi 
sztuki dramatycznej czeskiej uśmiecha się pom$ślna 
przyszłość, źle zrozumiany puryzm czy niedocieczo- 
ne względy poczynają krępować swobodę dramatnr- 
gów — policyjną cenzurą. Jak u was „Circe“ 
Rossowskiego, tak w Pradze zakazano przedstawie- 
nia dramatu Vrchlickiego p. t. „W ucha Dyonizo- 
sa“ ze względu na jakieś podobieństwa czy aluzye 
do niedawnego faktu politycznego. 

Z imieniem Vrchlickiego łączy się nowe pismo 
literackie „Zvon“, które poczęło się pojawia tygo- 
dniowo, począwszy od 1 października: btworzyło 
się osobne Konsorcyum starszych, ale wyyhitnych 
beletrystów, które postanowiło słażyć narodowej 
literaturze i bronić ją od modernistycznych 'ekspe- 
rymóntów. W konsorcyam to, obok Vrchlickieyo, 
wszedł Fr. Kvapil (tłomacz i przyjaciel Asnyka), 
powieściopisarze: Herites, Rais, znany starej Pragi 
znawca Z. Winter i inni i oddali nakład czasopisma 
księgarni Szimaczka. Pismo powitane przychylnie i 
redagowane wzorowo, może mieć powodzenie, zwła- 
SZCza wobec wyraźnego charakteru i hasła; ideałów 
Nerudy i Halka. 

Tym faktem prawdopodobnie widział się spowo- 
dowany dwatygodnik literacki „Camir“ do prze- 
miany na tygodnik albo dwutygodniowe zwyczajem 
niemieckim zeszyty; odświeżył się też znacznie, aby 
W kołach zyskanych jaż przyjaciół i czytelników 
wytrzymać konkurencyę. 

I „Slovanski Przehled* Adolfa Czernego rozpo- 


l 


wielkie szanse.. Mówią także p doktorze Do- 
biji, którego szkoda przecież na chłopskiego 
posła z powiatu bocheńskiego. Słyszałem nadto, 
że poważne grono katolików narodowych tele- 
grafowało po p. Będzikiewicza do Belgradu... 

— Et, żartujesz, Kochany Redaktorze, a tu 
przecież wybory niedaleko; Kraków jeszcze nie 
ma kandydatów. A 

I tak dalej toczy się urozmaicona pogawędka, 
tak pożądana w życiu dziennikarskiem. Cóż to 
będzie dopiero za miesiąc! > j 

Do szczególniejszych przyjemności zaliczam 
sobie odczytywanie listów redakcyjnych, zwła- 
szcza gdy na kopercie poznam znane sobie 
pismo dawnych znajomych. Ot, i dzisiaj przy- 
pomniał mi się dawny nasz korespondent z 
czasów stanu wyjątkowego, ów „Optymista“, 
co to nawet w okresie kary. nałożonej ojco- 
wską ręką p. namiestnika na krnąbrny Kra- 
ków, umiał zachować myśl pogodną, równowagę 
ducha, i tę zgodę z losem, która jest podwali- 
ną lojalności galicyjskich Polaków. I pozostał 
wierny sobie nawet w obecnym rozpasanym 
okresie wyborów. 

„Nie wiem, — pisze mi pod pseudonimem 
„Optymisty* kryjący się obywatel — coście 
sobie npatrzyli do tych tak osławionych przez 
Was stańczyków! Nazywacie ich „kliką*, a to 
przecież bardzo porządni ludzie. Co Wam to 
szkodzi, że oni będą posłami? Jeżeli mi w ich 
miejsce dacie takiego posła, co zmniejszy po- 
datki domowo-czynszowe — to zgoda, przystaję 
do Was. Ale jeżeli takiego nie dacie, to mi 
jest wszystko jedno, czy Rotter będzie posłem. 
czy Potocki. O co wy się tak gniewacie na 
tego Jaworskiego albo Abrahamowicza?, Nic 
mi wprawdzie nie dali i nic dobrego nie zro- 
bili, ale przecież, jeżeli oni takie godności pia- 
stowali, jeżeli jeden był ministrem, a drugi 
wiceprezesem parlamentu, to my powinni ich 
słuchać i nie zrywać z nimi solidarności na- 
rodowej. sA | 

„Albo — pisze dalej, — nie wiem, czego wy 
prowadzicie wojnę z komitetem centralnym? 
Tyle lat był i nikt go nie słuchał w Krakowie, 
niechby sobie tam dalej urzędował. Nie po- 


winniście tak wygadywać na Polaków.„. -Mnie 
tam wszystko jedno, kto będzie posłem. Czy on 
mi co da? To wiem tylko, że ja już posłem 
nie będę nigdy, bo wtedy, kiedy ja na świat 
przyszedłem, jeszcze nie rodzili się tacy wyga- 
dani ludzie, jak p. Daszyński, Mikołajski, Stró- 
żyński, — lnb choćby Rotter. Żebym ja miał 
po kilka godzin krzyczeć do ludzi a potem słu- 
chać i czytać, jak oni na mnie wygadują, — 
na tom już za stary, chociaż nie mam nawet 
60 lat. Szkoda także, żeście p. Ligęzy, w sali 
ratuszowej, nie dopuścili do głosu; słyszałem 
go raz na uczcie przy poświęceniu sztandaru. 
Proszę siadać — urodzony mowca, byłby nawet 
Daszyńskiego na śmierć zagadał. 

„Tylko też — ostrzega nas wreszcie „Opty- 
mista“, — nie wdawajcie się ze socyalistami, 
bo oni już i tak dogorywają; nikt im nie wie- 
rzy, a Daszyński przepadnie przy wyborach, 
jak ruda mysz. Gdzie jemu się równać z pro- 
fesorem Krotowskim, albo choćby z takim We- 
grzynem! Przeczytaj-no Pan sobie tę ksią- 
żeczkę na socyalistów, co ją wydali Ojcowie 
Jezuici, p. t. „Kto was okrada?“ a dopiero 
Pan poznasz, co to są socyaliści. Zamiast tych 
ciągłych wygadywań na „klikę*, lepiejbyście 
zrobili, gdybyście wymęczyli na rządzie zniże- 
nie podatku czynszowego, bo jeszcze człowie- 
kowi na starość nawet na kilka bombek pil- 
znera braknie pieniędzy“... 

Są więc jeszcze porządni ludzie, pomyślałem 
i wziąłem do ręki list drugi. 

„Na podstawie $ 19 proszę o sprostowanie 
sprawozdania ze zgromadzenia w hotelu Klei- 
na, gdzie (niby w sprawozdaniu, nie w hotelu 
Kleina) ani słowa wzmianki nie było o mojej 
mowie. A przecież wylazłem na stół i krzycza- 
łem na całe gardło tak, że obecny tam p. re- 
daktor „Nowej Reformy* słyszeć mnie musiał, 
choćby nie chciał, Więc tak mówiłem: 

„Cóż to będzie za poseł taki pan, co się nie 
zna na waszym interesie? Czy on aby wie, co 
to szydło. co dratwa? Każdy niech swojego 
wybiera. Panowie swojego, my swojego. 

„Proszę to wydrukować, bo to bardzo ważne. 
Uniżony sługa.. N. N.“ | 
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czął trzeci rok wydawnictwa pierwszym zeszytem, 


ozdobionym na tytule rysunkiem Grottgera „Niech 
żyje Słowiańszczyzna!* Dział wiadomości polskich 
zawsze obfity, mieści w tym zeszycie koresponden- 
cyę z Krakowa, sylwętkę i portret Wł. Reymonta. 
a w referatach ocenę „Otchłani* Tetmajera; prócz 
tego zajmujący artykuł samego redaktora p. t.: 
„Sto lat łużycko-serbskiej poezyi*. 

Muzeum etnograficzne, którego p. Czerny jest se- 
kretarzęm i kustoszem, nie mając budynku, a za- 
grożone terminem bliskim opróżnienia zajmowanego 
pałacu hr. Sylwy-Taroacci na Przykopie, rozesłało 
losy loteryi do członków towarzystwa ludoznawcze- 
go czeskiego i innych ludzi dobrej woli, aby tym 
sposobem zdobyć kapitał potrzebny na budowę gma- 
chu własnego. Loterya daje kilka bardzo cennych. 
wygranych w stylowem umeblowania trzech pokoi, 
jednej jadalni, lub wygrane innych mebli i sprzę- 
tów, które przez patryotycznych obywateli darowane 
lub częściowo zakupione, mogą istotnie niejednego 
nęcić. O ileby losy nie uzyskały głównych wygra- 
nych. uzyskać mogą szereg wygranych mniejszych, 
a W najgorszym razie obraz wartości 6 koron. Lo- 
8y sprzedają po cenie 1 kor. w całych Czechach 
iw kancelaryi muzeum. a jak dotychczasowy prze- 
bieg sprzedaży świadczy, zostaną niebawem rozku- 


pione przed losowaniem. które się odbędzie 6 sty- 
cznia 1901 r. 


(Prz.). 


Bueck i Posadowsky. 


Dla wyjaśnienia sprawy nadużyć w niemiec- 


kim urzędzie spraw wewnętrznych, na czele 
którego stoi hr. Posadowsky, warte przy- 
toczyć dosłowną osnowę listu generalnego se- 
kretarza „Centralnego Związku przemysłowców 
niemieckich* p. Buecka, ponieważ list ten właśnie 
wydobył na jaw sprawę przekupstwa. Redakcyi 


Leipzieger Volks Ztg*, organu posła Schön- 
anka, udało się zdobyć i opublikować ten list 


poufny. przesłany kilku przemysłowcom niemiec- 
kim. Brzmi on jak następuje: 


„Berlin, 3 sierpnia 1898 r. 
„Cesarski urząd spraw wewnętrznych wyra- 


ził mi osobiście życzenie, żeby przemysł dał 
mu do dyspozycyi 12.000 marek na cele agita- 
cyi za projektem, dotyczącym ochrony robotni- 
ków chcących pracować, przed przymusem Strej- 


kowym. Przedłożyłem tę. sprawę zastępcy prze- 
wodniezącógo* „Centralnego Związku” tajnemu 
rądcy .Tenckeynu, Ktory Z łatwo zrozumiałych 
powodów uznał za odpowiednie nie 0arzucns- 
tego nieco dziwnego żądania. P. tajny 
radca Jencke złożył więc w imieniu firmy Krap- 
pa 5000 marek na rzeczony cel. (Podpisał) 
H. A. Buerk, generalny sekretarz Związku“. 

W pierwszej chwili publikacyę tego listu u- 
znano za mistyfikacyę. Dzisiaj wiadomo już, że 
jest on autentycznym. Faktem jest więc, że na 
żądanie wysokiego urzędnika państwa wielcy 
przemysłowcy z Kruppem na czele złożyli 12.000 
marek na agitacyę na rzecz projektu, w ich 
interesie parlamentowi przedłożonego, a dla 
warstw robotniczych niekorzystnego. 

Dla należytego oświetlenia etycznej strony 
tego faktu przypomnieć należy, że w mic- 
siąc po owem przekupstwie, cesarz Wilhelm 
wygłosił znaną mowę przeciw robotnikom, zmu- 


Jednem słowem, jak się z listów i obiegają- 
cych po mieście pogłosek przekKonnję, nie bra- 
knie Krakowowi kandydatur, gdyż każda kate- 
gorya mieszczan i urzędników ma swoich i tych 
tylko będzie popierać. Każdy też z kandydatów 
będzie co innego mówił o solidarności Koła 
polskiego, — naturalnie jeżeli mu socyaliści 
mówić pozwolą — co przyczyni się w równej 
mierze do wyrobienia pojęć politycznych w kra- 
ju, jak do wyjaśnienia już raz kwestyi spornej, 
jaki poseł najlepszy? Gdybym chciał powtarzać 
stary komunał, powiedziałbym, że kraj ma ta- 
kich posłów, na jakich zasługuje, — nie chcę 
jednak tego twierdzić, aby nie podnosić zasług 
dotychczasowych posłów, ludzi skromnych. nie 
pragnących rozgłosu, a pracujących w Wiednia 
tylko dla dobra narodu. Cała ich skromna pre- 
tensya na tem polega, że chcą bez przerwy 
dziedziczyć mandaty i że siebie jedynie uwa- 
żają za naród, a za renegatów tych, coby 
ośmielili się odmówić im swego głosu. 

Ks. Stojałowski przecież także jest skromnym 
prałatem, a troska się tylko o to, aby każdy 
kandydat na posła należytą zapewnił mu taksę. 
Przytem, jako człek przezorny, umiał się upo- 
rać ze swoją przełożoną władzą, tak że ci, co 
go nie lubią, nic mn nie zrobią. Tłomaczy to 
nawet w sposób figlarny czytelnikom swoich 
gazetek w ostatnim numerze „Wieńca-Pszczół- 
ki*. Otóż, operuje on wprawdzie przez 180 dni 
na rok w Galicyi, zwłaszcza pilnując strzyży 
owieczek, ale mieszka stale w Cieszynie, nale- 
żącym do dyecezyi wrocławskiej ks. biskupa 
Koppa, który bardzo go pokochał, i wydał mu 
świadectwo, że jest księdzem, co się zowie. Na 
tej znowu podstawie antivarski arcybiskup Mi- 
linowicz, do którego dyecezyi ks. Stojałowski 
należy faktycznie. pochwalił go, że tak buda- 
Jący w Cieszynie prowadzi żywot. I cóż mu 
teraz zrobią biskupi galicyjscy? Trzeba się 
umieć urządzić i umieć urządzać innych, — 
na tem sztuka. Kto jej nie nmie, niech we- 
Źmie kilka iekcyj od księdza prałata. 

M. K. 
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NOWA REFORMA. 


szającym towarzyszy do strejków, i zapowiedział 
w niej przedłożenie projektu do osobnej usta- 
wy, która już się znajdować miała w stadyum 
przygotowawczem. Projekt ten przewidywał, jak 
wiadomo, karę więzienia za zmuszanie ro- 
botników do strejku. Parlament jednakżę odrzu- 
cił ten projekt znaczną większością. Kiedy przy 
obradach parlamentarnych socyalistyczny poseł 
Singer zarzucił rządowi, że w projekcie tym 
stanął po stronie kapitalizmu i kół przedsiębior- 
ców, a materyał, zebrany przez rząd, nazwał 
tendencyjnym, zastępca hr. Posadowsky'ego ten 
sam p. Wredtke, który wziął owe 12.000 
marek, odparł na to: „Materyał, zebrany w me- 
moryale. pochodzi od władz, które są bezstron- 
nemi stróżami prawa*. 

Nie dziwimy się, że wobec tego „Vorwarts* 
pisze: „Agrarni przyjaciele w wielkiej są już 
trwodze o los sekretarza stanu hr. Posadow- 
sky'ego, którego cenią jako zwolennika wyso- 
kich ceł. Jaką można mieć pewność. że i nowe 
traktaty handlowe nie przyjdą do skutkn w ten 
sposób, iż pewnego dnia cesarski urząd spraw 
wewnętrznych zwróci się do dra Hahna (gene- 
ralny sekretarz Związku rolników) z życze- 
niem, żeby Związek rolników dał mu pieniądze 
do dyspozycyi na agitacyę za 10-markowem 
cłem zbożowem. Jeżeli przemysłowcy mogli 12 
tysiącami marek opłacić „projekt cuchthauzo- 
wy“, to agraryusze za podobną agitacyę prze- 
ciw istniejącym traktatom handlowym, mogą 
zapłacić 12 milionów*. 

Naczelny organ socyalistyczny pisze dalej: 
„Owe 12.000 marek oddadzą znakomite usługi 
naszej agitacyi; będą one za nas agitowały. 
mimo że je otrzymał cesarski urząd spraw we- 
wnętrznych. Zależność kierowników polityki 
rządu od związków wielkiego kapitału została 
stwierdzoną przed całym światem“. 

Nawet dzienniki przychylne rządowi stwier- 
dzają, że dr Woedtke popełnił „wielkie po- 
lityczne głupstwo* i niezaprzeczone „naduży- 
cie“. Czy on sam jest za nie odpowiedzialny, 
czy też hr. Posadowsky, to dopiero śledztwo 
dokładnie wykazaćby mogło. 3 

Na zakończenie przytaczamy ciekawe zesta- 
wienie, jakie czyni „Dziennik Poznański“ w za- 
stosowaniu do antipolskiej polityki rządu pru- 
skiego; wiadome bowiem, że i tą polityką kie- 
ruje „zakulisowa* robota pobocznego rządu, 
narzucając właściwemu rządowi rozmaite po- 
mysły i zarządzenia, które nie wylęgły się 
w głowach odpowiedzialnych doradców korony. 
„Pamiętamy wszyscy — pisze „Dziennik Po- 
znański* — tajne machinacye frondy Bismar- 
kowskiej, których owocem było zainaugurowa- 
nie w roku 1894 nowego kursu polityki anti- 
polskiej. Przed pamiętną mową toruńską cesa- 
rza Wilhelma pracowali agenci prowokacyjni 
Tausch i Litzow, najmici frondy Bismarkow- 
skiej.. Wreszcie zapytujemy; czy prawdą jest, 
co wtajemniczeni opowiadają, że projekt znie- 
sienia polskiego wykładu nauki religii i znie- 
sienia zaprowadzonej przez Bossego fakultaty- 
wnej nauki języka polskiego na średnim sto- 
pniu szkół elementarnych, nie wyszedł z głowy 
p. Studta, lecz podsunięty mu został przez rad- 
cę ministeryalnego "Waetzołda, podobnie 
jak projekt „cuchthauzowy* przez p. Woedtke- 
go podsunięty został "hr. Posadowsk;y'emu ?*... 

Uzyż takiemi drogami*zdobywano rozmaite 
projekty ustawodawcze i zarządzenia? Warto 
czasem zajrzeć za kulisy polityki rządowej! 


Koleje bośniacko-hercogowińskie. 


Sprawa uzupełnienia sieci kolejowych w Bo- 
śnii i Hercegowinie, względnie połączenia ich 
z morzem Adryatyckiem, przez Split (Spale- 
to) wzburzyła w wysokim stopniu umysły w Au- 
stryi i w Węgrzech, gdzie obawiają się, że w 
danym razie Rjeka, jedyna węgierska przy- 
stań morska straci na swojem znaczeniu han- 
dlowem. Zważywszy jednak, że w ostatnich 
czasach budowa linij kolejowych w całej mo- 
narchii austryacko-węgierskiej dokonywa się 
pod bezpośrednim wpływem, mówiąc nawiasem, 
nie zawsze pożądanym, sztabu generalnego, mu- 
Simy projektowi uzupełnienia linij kolejowych 
bośniackich przyznać przedewszystkiem zna- 
czenie militarne. 

Co się tyczy doniosłości handlowej, będącego 
w mowie projektu kolejowego, to zauważyć na- 
leży, iż zarówno ze strony austryackiej, jak 
węgierskiej, jest ona mocno przeceniona, pod 
wieloma względami. Między innemi, transport 
kolejowy nigdy nie będzie mógł konkurować 
na punkcie taniości z transportem wodnym, a 
więc ani Tryest ani Rjeka nie zostaną za- 
grożone w swej doniosłości emporyów handlo- 
wych; następnie zaś, projektowane linie kole- 
jowe przetną okolice tak mało produkujące i 
nie wiele potrzebujące, że nie sposób spodzie- 
wać się. aby mogły przynieść jakieś większe 
korzyści dla handlu i przemysłu austryacko- 
węgierskiego. I 

Tym razem rozchodzi się o budowę dwóch 
linij, a mianowicie, o linię Bugajno-Arza- 
no, która połączy bezpośrednio Sarajewo 
z przystanią w Splicie i linię Sara je- 
wo-Sandżak nowobazarski, prawdo- 
podobnie do Mitrowiey, która, wedle nie ją. 
snego brzmienia traktatu berlińskiego, pozosta- 
je w sferze wpływów austryacko-węgierskich. 
Dotąd, jak wiadomo, Bośnia i Hercegowina 
mają tylko połączenie kolejowe Z Dalmacyą do 
miasta Metkowicz, leżącego nad rzeką N a- 
rentą, a następnie przez linie Gabela- 
Gravosa i Castelnuovo-Treblinia. i 

Otóż tylko względami wojskowemi da Się 
usprawiedliwić budowa nowych linij, z których 
pierwsza pozwoli, w danym razie, rzucić na po- 
łudnie Hercegowiny i pogranicze Czarnogóry, 
większą ilość wojska, nie przeciążające linij ko- 
lejowych, prowadzących z północy ku Seraje- 
wu, druga zaś odgrywa nader ważną rolę na 
wypadek, gdyby Austro-Węgry zamierzały po- 
sunąć się przez Sandżak nowobazarski ku po- 
łudniowi. 

W tej więc sytuacyi burzę w szklance wody, 
jaka wynikła z okazyi zamierzonej budowy li- 
nij kolejowych, bośnmiaeko-hercegowińskich, na- 
leży sprowadzić do właściwych rozmiarów: sztab 
generalny chce ich budowy, a więc zostaną 
zbudowane. Jedna jest tylko smutna strona 
tej sprawy, a mianowicie, że niema u nas 


nigdy pieniędzy na konieczne inwestycye, lecz 
znajdują się one zawsze, gdy ich zapotrzebuje 
zarząd wojskowy. 


Z ruchu wyborczego. 


Kraków, 27 października. Na podanie tele- 
graficzne partyi socyalistycznej w Krakowie, 
wniesione do namiestnietwa, o przedłużenie o 
tydzień terminu wpisów na listy wyborcze, 
nadeszła, jak „Naprzód* donosi, odmowna od- 
powiedź z namiestnictwa, które tłómaczy się 
„brakiem kompetencyi* w tej sprawie. 

Kandydatury. Rada miejska w Biały, któ- 
ra ukonstytuował się jako komitet wyborczy, 
ogłosiła swoim kandydatem ponownie dra Wil- 
hełma Bindera i wybrała komitet ściślejszy z 5 
członków, który ma się uzupełnić przez przy- 
branie zarówno z ludności polskiej, jak i nie- 
mieckiej, jak najszerszego zastępu wszystkich 
warstw. 

W Przemyślu odbył się wczoraj w tea- 
trze letnim „na Zamku“ wiec włościan z po- 
wiatu. Jako kandydaci na IV. kuryę przema- 
wiali: dr Jarosiewicz, jako kandydat socy- 
alistyczny, i ks. Zachariasiewicz, jako 
kandydat [chrześcijańsko - socyalny. Uchwalono 
większością głosów kandydaturę Jaroszewicza. 

Z knryi gmin wiejskich okręgu Przemyśl 
Mościska-Dobromil będzie się ponownie 
nbiegał. o mandat dotychczasowy poseł p. Paweł 
Tyszkowski. 

„Gazeta Narodowa“ donosi, iż p. W ac huia- 
nin nie będzie ubiegał się o mandat poselski. 

Brody, 26 pażdziernika. W sali Rady po- 
wiatowej składał wczoraj były poseł kuryi IV, 
p. Barwiński, sprawozdanie. Zebrało się wielu 
włościan, „ze wszystkich wsi tutejszego okręgu 
sądowego, księży i nieco inteligencyi. Przewo- 
dniezył ks. Lewicki ze Szezurowic. Po przeszło 
5-godzinnej wymianie zdań, na wniosek Wł. 
Szmigiela z Bielawie, tudzież ks. Herasimowi- 
cza, wyrażono p. Barwińskiemu zaufanie. 

Zgromadzenie przedwyborcze w Kopyto- 
wy. pow. Krosno, 24 bm. uchwaliło z V. kuryi 
popierać kandydaturę Stapińskiego. Prze- 
ciw kandydaturom marszałkowsko-stańczykow- 
skim postanowiono walczyć z całych sił. 

W Kołomyjskim okręgu wyborczym wre 
obecnie silna agitacya za chłopem Iwanem 
Sandulakiem jako kandydatem z V. kuryi 
i drem Cyrylem Trylowskim z IV. kuryi. Obaj 
kandydaci jeżdżą od miasta do miasta, od wsi 
do wsi, i wygłaszają mowy kandydackie, które 
znajdują ogólny oklask. Nadto sami chłopi roz- 
winęli bardzo sprężystą działalność i z własnej 
inicyatywy zwołnją zgromadzenia —miejscowe. 
Ruch ten jest jednak solą w oku dla tutej- 
szych moskalofilów, a zwłaszcza ich watażki, 
dra Dudykiewicza, który zwołuje konwentykle, 
ograniczone do zaproszonych osób, i w tych 
„Ssowietach* agituje przeciw ludowym kandy- 
datom. 

Dnia 22 b. m. odbyło się podobne „sowiesz- 
czanije* w Kołomyi, w którem oprócz 12 księ- 
ży moskalofilów i około 25 chłopów znaleźli się 
dziwnym zbiegiem okoliczności także „narodow- 
cy* dr Okuniewski i dr Kulezycki. Na kon- 
wentyłkiu tym wybrano „konsolidacyjny komi- 
tet. ziożony z moskalofiiów i narodowców a mia- 
nowicie dra Kulczyckiego, który przyjął ten za- 
szczyt, chociaż jeszcze 19 września założył ko- 
mitet narodowców, śpiący naturalnie, z jego ła- 
ski snem błogosławionego. 

Nadużycia wyborcze. „Kuryer Lwowski* do- 
nosi: 

Po sesyi wójtów w Jaśle rozdawał starosta 
hr. Michałowski wójtom na osobności premie 
pilności po 5, 10, 15 i 20 koron, według uzna- 
nia. Czynił to bezpośrednio-po nauce, że przy 
wyborach trzeba jego słuchać, Dodać należy, 
iż co kilka dni odbywa się w starostwie nanka 
postępowania przy wyborach. Hr. Michałowski, 
ufny w swe zasługi podczas manewrów, sądzi, 
obecnie, że wolno mu czynić, co zechce. Prze- 
kona się jednak, że lud w jasielskiem zna się 
już na takich rzeczach. 


Kronika. 


Kraków, 27 października. 


F Józef Tadeusz Jasiński, były profesor szkół 
średnich w Królestwie Polskiem, emerytowany u- 
rzędnik kolei Nadwiślańskiej w Warszawie, Sybi- 
rak, uczestnik powstania z r. 1863 i wiceprezes 
Towarzystwa weteranów z r. 1863, zmarł w Kra- 
kowie wczoraj w 58 roku życia. Pogrzeb odbędzie 
się jutro w niedzielę, z krypty ks. Pijarów, o g. 
3 po południn. 

Ciężkie koleje życia przechodził zmarły, znosząc 
przeciwności z pogodą umysłu i patryetyczną ofiar- 
nością. Za udział w powstaniu narodowem w roku 
1863 skazany na wygnanie w Syberyi, przebył tam 
długie lata. Powróciwszy ze stemplem rewolucyoni- 
sty, nie mógł znaleść w Królestwie spokoju przed 
zbirami rosyjskimi, i schronił się do Galieyi. W o- 
statnich latach, do r. 1898, zajmował stanowisko 
kierownika administracyi „Nowej Reformy“. 

Człowiek  niepospolitych przymiotów umysłu i 
serca, charakter nieskazitelny, wart był ś. p. Józef 
Jasiński lepszego losu i wybitniejszej w społeczeń- 
stwie roli. Pracował zawsze uczciwie, wedle naj- 
lepszego przekonania, wzbudzając sympatyę i szcze- 
ry szacunek u Wszystkich, którzy znali go bliżej. 
Cześć jego pamięci! 

Statut Koła polskiego w Wiedniu, obowiązują: 
cy obecnie, wydaliśmy w osobnej kartkowej odbit- 
ce, czyniąc zadość licznym Żżądaniom publiczności. 
Nabywać można w administracyi „N. Reformy“ po 
10 hal. za egzemplarz. 

[Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się we 
środę dnia 31 października o godzinie 5 po po- 
łudniu. 

Sprawy miejskie. Sekcya dobroczynna Rady 
miasta odbyła posiedzenie pod przewodnictwem pro- 
fesora dra Stanisława Pareńskiego i załatwiła na- 
stępujące sprawy: 1) uchwaliła budżet na rok 1901 
dla wydziałów V i VI magistratu; 2) zapewniła 
przyjęcie do gminy trzem osobom: 3) umieściła je- 
dnę sierotę w zakładzie Sióstr Miłosierdzia na wy- 
chowanie kosztem gminy miasta Krakowa; 4) udzie- 
liła zapomogę z fundacyi Dietla w kwocie 88 ko- 
ron Łukaszowi Górskiemu, majstrowi szewskiemu, 
ojcu sześciorga małoletnich dzieci; 5) przyznała pię- 


ciu osobom stałe wsparcie na rok 1901; 6) udzie- 
liła dziewięciu osobom jednorazowej zapomogi. od 
10 do 50 koron; 7) uchwaliła wypłacić subwencye: 
Towarzystwu weteranów z r. 1831 w kwocie 1000 
koron, Bractwu Najśw. Maty Panny Królowej Ko- 
rony Polskiej w kwocie 800 koron i komitetowi 
bezpłatnej kuchni dla dziatwy szkolnej na Kazimie- 
rzu w kwocie 1200 koron. 

Wczoraj obradowała komisya akcyzowa pod prze- 
wodnictwem prezydenta miasta Friedleina i zała- 
twiła wiele spraw ze swego zakresu. 

Z Uniwersytetu. P. Józef Jan Ligęza, rodem 
z Krakowa, otrzymał dziś na tntejszym Uniwersy- 
tecie stopień doktora wszech nauk lekarskich. 

Slub. W kościele 00. Karmelitów odbył się dziś 
o godz. 10 rano ślub panny Adryanny Turturean, 
córki nieżyjącego już profesora gimnazyalnego, a 
pasierbicy zmarłego pułkownika Piskorza, z kapita- 
nem p. Hugonem Kornbergerem z Kralowego Hradca. 

Oddział kolarski „Sokoła“ urządza w sobotę, 
dnia 10 listopada wieczornicę. Rozpocznie ją wesoła 
jednoaktówka, odegrana przez amatorów, nastąpią mo- 
nologi, a zakończą tańce, Czysty dochód przeznaczony 
jest na sprawienie przyrządów, oddziałowi niezbę- 
dnych. W najbliższych 3 dniach zarząd oddziału roze- 
śle zaproszenia, a osoby, któreby nie otrzymały za- 
proszeń, zechcą się po nie zgłosić de gospodarza 
oddziału, p. Zielińskiego, optyka, linia A-B. 

Z krakowskiego klubu cyklistów z r. 1892. 
Wydział zawiadamia członków swych, że z dniem 
dzisiejszym oddany zostaje do ich użytku nowo o- 
twarty lokal przy ulicy św. Jana l. 3 na parterze. 
Lokal otwarty będzie coddziennie od godziny 5 po 
południu. 

W „Ruchu“, stowarzyszeniu młodzieży, odbyło się 
doroczne walne zebranie. Przewodniczącym wybrano 
p. Bronisława Koszutskiego. 

Poświęcenie nowego handlu. W Rynku głó- 
wnym w domu pod 1. 8 ks. Wal poświęcił dziś no- 
wy handel pod firmą „Janeczek i Woyciechowski*, 
który utrzymywać będzie skład papieru, materya- 
łów do pisania, przyborów szkolnych i galanteryj- 
nych. Nowy handel mieści się w lokalu, w którym 
do niedawna był sklep p. Fuchsa. 

Pożar w Parku Krakowskim. Dzisiaj o godzi- 
nie 3 nad ranem zaalurmowaną została straż po- 
żarna, że wielki ogień wybuchł w Parku Krakow- 
skim. Natychmiast pospieszyły na miejsce pożaru 
2 plutony straży ogniowej pod wodzą brandmistrza 
p. Flaszy i nadsierżanta p. Kozłowskiego, za któ- 
rymi wnet nadjechał naczelnik straży, p. Eminowicz. 
Straż pożarna zastała w ogniu, wzmagającym się 
z wielkim impetem, drewniany budynek w parku, 
mieszczący w sobie skład rowerów, należący do p. 
H. Niemetza, a stojący w ogrodzie przy wale kole- 
jowym i przy arenie dla cyklistów. Gdy jedni ze 
strażaków zajęli się tłumieniem ognia, drudzy sta- 
rali się wynosić z wewnątrz rowery, których na 
składzie było w budynku kilkadziesiąt Z powodu 
spóźnionej pomocy, gdyż w chwili przyjazdu straży 
pół budynku już zgorzało, z całego zabudowania 
została tylko część. która rozebraną być musi. — 
W ogniu uległo zniszczeniu około 40 rowerów, co 
razem ze zgorzałym budynkiem. naraziłe p. Nieme- 
tza na stratę kilku tysięcy koron. 

Na miejsce pożaru przybył pełniący nocną słu- 
żbę na inspekcyi komisarz policyi, dr Tomasik, któ- 
ry na miejscu przeprowadził energiczne dochodzenie, 
co mogło być powyfem ognia. Wyniki tegoż okazu- 
ją, że ma się tu dy czynienia z umyślnem podpa- 
leniem, na co wskażauje okoliczność, że ogień z ze- 
wnątrz, od rogu, powstały, rozszerzał się z gwałto- 
wna siłą w wewnątrz budynku, że wybuchł dopiero 
o 3 godzinie nad ranem, a więc w chwili, gdy dwaj 
służący spali wewnątrz i tylko przez szybką ucie- 
czkę przed spaleniem się ocalilii O godzinie 3 po 
południa wczoraj dwaj uczniowie gimnazyalni je- 
żdzili na wypożyczonych rowerach po arenie, poczem 
kasyerka skład zamknęła, udając się do domu. — 
Przesłuchiwany przez komisarza Tomasika właści- 
ciel budynku i areny, p. Niemetz, oświadczył, że 
możliwem jest podpalenie przez którego z jego pa- 
robków, ostatniemi czasy oddałonych. — Czy przy- 
puszczenia te są prawdziwe, wyjaśni dalsze śledz- 
two policyi. Podczas pożaru była dość groźną chwila, 
gdy zachodziło niebezpieczeństwo przeniesienia się 
ognia na pobliską strzelnicę, mieszczącą wiele naboi 
i materyałów wybuchowych., Po godz. 4 rano, straż, 
upewniwszy się, że już nie grozi żadne niebezpie- 
czeństwo, powróciła de koszar. 

Z notatek policyjnych. Nieznany mężczyzna zo- 
stawił w kantorze wymiany A. Holzera portfel z 
kwotą 12 rubli 40 kop. — Salomon Hersztein zna- 
lazł srebrny zegarek damski. — Zygmunt Żelisław- 
ski zgubił kwotę 30 złr. — Joachimowi Ehrlichowi 
skradziono srebrną łyżkę. — Fornal Chrobak zna- 
lazł na ulicy Kopernika przy wylocie ulicy Radzi- 
wiłłowskiej pęk kluczy, który złożył w biurze stra- 
żnicy pożarnej, 

Kronika łwowska. P. Stan. Przybyszewski od- 
czytał we czwartek dyrekcyi teatru najnowszy swój 
jednoaktowy utwór p. t. „Goście*, Jest to dramat 
symboliczny i wysoce nastrojowy; należy on do 
cyklu p. t. „Taniec życia i śmierci*. 

Tow. muzyczne urządza wieczór z udziałem pia- 
nisty rumuńskiego p. Armina Toepfera i śpiewa- 
czki Ludkiewiczównej. 

Dziennikarze, pp. Karol Kucharski i Aleksander 
Milski złożyli godność członków wydziału w Tow. 
dziennikarzy polskich. 

Wczoraj wieczór odbyło się w lokalu Banku kra- 
jowego walne zgromadzenie akcyonaryuszów pierw- 
szego galicyjskiego Towarzystwa akcyjnego budo- 
wy wagonów i maszyn w Sanoku (przedtem Kazi- 
mierz Lipiński). Zgromadzeniu przewodniczył prezes 
Rady zawiadowczej Tadeusz hr. Dzieduszycki. — 
Uchwalone wyznaczyć 5 pre. dywidendy od akcji, 
a następnie dokonano wyboru uzupełniającego je- 
dnego członka Rady zawiadowczej i komisyi rewi- 
zyjnej. 

Ku czci Kościuszki „Sokół* w Sanoku urządza 
jatro w niedzielę uroczysty wieczorek. 

Pomnik Mickiewicza w Tarnowie dłuta p. Ta- 
deusza Błotniekiego, stanie niebawem w tem mie- 
ście. Odsłonięcie jego odbędzie się w połowie listo- 
pada. 

Wiceburmistrzem Przemyśla wybrano na osta- 
tniem posiedzeniu tamtejszej Rady miejskiej adwo- 
kata dra SŚmutnego, asesorem zaś p. Emila Pi- 
skorza. 

W Zakopanem góry w śŚniegn. Chłodny powiew 
idzie przez Zakopane, słońce przedziera się z za 
chmur Tak było w ubiegłym tygodnin. 

W Muzeum Chałubińskiego złożono w ostatnich 
czasach kości niedżwiedzia jaskiniowego, znałezione 
w grocie Magóry. O kościach tych pisze „Przegląd 
Zakopański*;: „Leżały w głębi groty ponad wąskim 
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kominkiem kilkumetrowej wysokości, zagrzebane 
mułem, powstałym z wietrzenia wapieni. Odkrycia 
dokonali młodzi turyści, pp. Gorzechowski i Rabow- 
ski z Zakopanego. Ilość znalezionych kości każe 
przypuszczać, że natrafiono na jakieś cmentarzysko 
kilku zapewne niedźwiedzi. Przeleżały one w grobie 
około 200.000 (!) lat spokojnie, aż je teraz wy- 
wleczono na światło dzienne.* 

Biuro spedycyjne „Ognisko zakopańskie* 
zwinięte, albowiem się nie opłacało. 

Trzeci listonosz rozpocznie w tych dniach pożą- 
daną dla Zakopanego służbę. 

Rada gminna uchwaliła budżet dla Zakopanego 
na rok przyszły. Dochód przewidywany 12.088 K. 

Wydział krajowy nadesłał pismo do rady gmin- 
nej, w którem zawiadamia, iż ze wzgędu na wygo- 
dę publiczności zdecydował się nic ustawiać rogatek 
na nowej drodze do Morskiego Oka. Koszta utrzy- 
mania tej drogi wynosić będą około 7.350 koron 
rocznie. 

Do Zakopanego od 15 do 22 b. m. przybyło 43 
osób, od 1 stycznia zaś do 22 b. m. osób 7.644, 

Kronika prowincyonalna. W Mieleckiem pożar 
zniszczył 5 zagród w Zabrniu i jeden dom w Kli- 
szowie. — w Nisku przed paru dniami spaliła się 
bóżnica. — W Przemyślańskiem w Łobodowie spa- 
liły się 2 zagrody, w Borzęcinie (Brzesko) 9 go- 
spodarstw. 

W Jazowsku (Nowy Sącz) 12-letni chłopak Trzaj- 
na zastrzelił przez nieostrożność rówieśnika Jerzego 
Franczaka. — W czarnym Potoku (Nowy Sącz) 
odebrał sobie Życie przebiwszy się kozikiem wło- 
ścianin Michał Pietrzak. 

W Moczeredach (Mościska) spaliło się 2-letnie 
dziecko Szpytków. W Olesku do rowu napełnione- 
go wodą wpadł 70-letni żebrak Jan Wojciechowski 
i utopił się. W Skawie pod Myślenicami utopił się 
4-letni Jan Hudy. W Horocholinie (Bohorodczany) 
Dmytro Kapuszczak siekierą zabił swego zięcia 
Hnata Jakóbowa. Zawiadomiona o wypadku żandar- 
merya przyresztowała Kopuszczaka, który przyznał 
się do zbrodni i podał, że popełnił czyn z rozpaczy, 
jaka go ogarnęła na widok marnowanego przez zię- 
cia mienia i łez nieszczęśliwej córki. 

Nowy Sącz, 26 października. Przed sądem sta- 
nął tu Izrael Lann, kupiec ze Stryja, oskarżony o 
oszczerstwo. Skazano go na 6 miesięcy ciężkiego 
więzienia. 

Wczoraj zmarł tu nagle komendant naszej po- 
żarnej straży ochotniczej Konstanty Cycoń. Przeżył 
lat 47. 

Dziś rozpoczęła się u nas rozprawa przeciw p. 
Janowi Palecznemu, właścicielowi realności i mala- 
rzowi w Nowym Targu, oskarżonemu o to, że na 
usłyszaną wiadomość o zamordowaniu króla Hum- 
berta odezwał się słowy: „niech psiakrew wszyst- 
kich zastrzelą*. Oskarżony tłómaczy się, że nie jest 
anarchistą i inkryminowane słowa wypowiedział zu- 
pełnie bezmyślnie. 

Kronika warszawska. Wystawa kart poczto- 
wych otwarta będzie staraniem Tow. dobroczynności 
w połowie listopada. 

Widowisko benefisowe w 40-letnią rocznicę pracy 
na scenie aktora p. Józefa Grzywińskiego odbędzie 
a dnia 4 listopada w teatrze Wielkim. Widowi- 
sko składać się będzie z dwóch części: dramaty- 
cznej i muzycznej. Pierwszą część wypełnią nowe 
dwa ntwory sceniczne; „Świadek* Vrchlickiego i 
„Towarzyszka* Schnitziera; drugą część wypełnią 
produkcye pp. Kruszelnickiej, Fioryańsktego; Didura 
i Barcewicaa, 

Warszawiacy nie pamiętają równie obfitej do- 
stawy Wisłą do Warszawy owoców jak obecnie. 
Przy moście umieściło się około 30 statków prze- 
ładowanych jabłkami. Codziennie nadpływają nowe 
transporty. Ruch handlowy na owoce bardzo ożywio- 
ny, gdyż ceny są niskie, 

Dr Tehórznieki na posiedzeniu Tow. hygieniczne- 
go zaprojektował dla kolejarzy budowę specyalnego 
wagonn-łaźni, który kursując po linii, mógłby czy- 
nić zadość pierwszorzędnej potrzebie hygienicznej, 
już nmietyłko służby Btacyjnej, lecz i pasażerów. 
Projekt takiego wagonu opracował inż. Szravber. 
W rozprawach nad wnioskiem dra Tchórzniekiego 
dr Liese zwrócił uwagę, iż przy małych odległo- 
ściach podróży w naszym kraju, lepiej odpowiada- 
łaby celowi budowa w pewnych punktach linii ko- 
lejowych łaźni stałych. Ostatecznie spór ma być 
rozstrzygnięty przez zasiągnięcie opinni naczelników 
służby zdrowia i lekarzy oddziałowych na kole- 
jach. 

Cudowny Polak. W pewnym domu w Warsza- 
wie, przy alei Ujazdowskiej, zuajduje się 8-letni 
chłopczyk, urodzony z ojca Polaka i matki Polki. 
Cudowny ten Polak mówi już doskonale po francu- 
sku, po angielsku i po niemieeku, nie umie nato- 
miast jeszcze ani słowa — po polsku. 

Nauczycielką gimnazyalną i to pierwszą w Au- 
stryi, będzie panna Cecylia Wendt, która wczoraj 
zdała w Wiedniu przed komisyą egzaminacyjną dla 
nauczycieli szkół średnich egzamin. Panna Wendt, 
która ma już dyplom doktorki filozofii, składała 
egzamin z matematyki, fizyki i języka niemieckiego, 
a posadę otrzyma w gimnazyum żeńskiem w Wie- 
dniu. 

Ze stosunków pruskich. Obywatel i przedsię. 
biorca budowlany w Katowicach, p. Franciszek L., 
miał w ostatnich czasach niezwykły zatarg z wła- 
dzą pruską. Pan L. oddał trzech Synów swoich do 
szkół w Chyrowie w Galicyi; przed paru miesią- 
cami burmistrz katowieki wezwał do siebie pana L. 
i zażądał odebrania dzieci ze szkół galicyjskich. mo- 
tywując to żądanie „duchem antipruskim*, mającym 
panować w tych szkołach, Gdy pan L. odpowiedział 
odmownie, władza naukowa pruska wytoczyła mu 
proces i skazała na płacenie 15 marek dziennie aż 
do dnia przyjazdu z Chyrowa trzech młodzieńców. 
Zmiecierpliwiony szykanami Ślązak, choć miał w Ka- 
towicach zyskowne przedsiębiorstwo, zlikwidował in- 
teresy, spieniężył swoje nieruchomości i — wyniósł 
się na stałe mieszkanie do Krakowa. — Sławetnej 
municypalności katowiekiej po wyjeździe Ślązaka 
zrzedła trochę mina, gdyż kasa miejska straciła na 
czysto 3000 marek, które pan L. opłacał rocznie 
jako podatek od swoich przedsiębiorstw. 

114 lat przeżyła w Ehrnan w Styryi Marya Mi- 
sche. Żywiła się przeważnie pokarmami roślinnemi. 

Gmach parlamentu wiedeńskiego ministerstwo 
spraw wewnętrznych uchwaliło przyozdobić osobi- 
stościami ze Świata starożytności, a mianowicie dla 
Izby panów zamówione zostały biusty: Likurga, So- 
lona, Temistoklesa, Arystydesa, Sofoklesa, Sokratesa, 
Peryklesa i Demostenesa; dla Izby posłów zaś za- 
mówione zostały biusty: Numy Pompilinsza, Cin- 
cinnata, Quintusa, Fabiusa Maxima, Katona, Cajusa 
Gracchusa, Cycerona, Marcusa Torquata, Augusta, 
Seneki i Konstantyna. Wysokość figur wynosić bę- 


zostało 


dzie 1:75 m. Oprócz tego główna hala parlamen- 
tarna ozdobiona zostanie dwoma figurami, przedsta- 
wiającemi „miłość ojczyzny“ i „zgodę“. 

łan Ill Strauss. Z Wiednia piszą: Synowiec 
zmarłego Jana Straussa, a wnuk założyciela dyna- 
styi Straussów, do niedawna urzędnik państwowy 
przez całą rodzinę powstrzymywany od zawodu mū- 
zycznego, poszedł za swojem prawdziwem powoła: 
niem i zorganizował orkiestrę. Z tą orkiestrą puścił 
się do Niemiec, gdzie z wielkiem powodzeniem dał 
166 koncertów. Obecnie powrócił do Wiednia, gdzie 
jeszcze nie występował publicznie. W dniu 3 listo- 
pada odbędzie się pierwszy koncert Jana Straussa 
III na dochód funduszu, z którego ma stanąć po” 
mnik Jana Straussa I i Lannera, twórców walca 
wiedeńskiego, który stolicy naddunajskiej zapewnił 
popularność w świecie całym. 

Dwustu trzydziestu skazanych. W Palmi we 
Włoszech zakończył się głośny proces przeciwko 
członkom mafii, który od trzech tygodni zajmował 
opinię publiczną. Proces zakończył się zasądzeniem 
231 oskarżonych na kary więzienia. Ponieważ sądy 
nie posiadały odpowiednich sal na pomieszczenie 
wszystkich oskarżonych i powołanych do rozprawy 
świadków, przeto obrady odbywały się w starym 
gmachu kościelnym Gdy oskarżonych przeprowa” 
dzano z kościoła do więzienia, mieszkańcom Palmi - 
nie wolne byłe ukazywać się na sąsiednich ulicach, 

a kordony wojska odcinały przejścia. Kary, na ja- 
kie oskarżeni skazani zostali, wynoszą w sumie 879 
lat ciężkiego więzienia i 693 lata dozoru policyj- y 
nego; tym sposobem na każdego skazanego przy- 
pada przeciętnie od trzech do czterech lat wie- 
zienia. 

Przy odczytywania wyroku wynikły bardzo bu- 
rzliwe sceny. W zakrystyi która służyła za pecze- 
kalnię lamentowali i krzyczeli krewni skazanych. 
Tymczasem zaś przed trybunałem wódz mafistów © 
począł miotać obelgi na sędziów i na władze pań- 
stwowe, wzywał swoich zwolenników do stawiania — 
oporu władzom, a zarazem zaprzysiągł krwawą zem: 
stę sędziom i świadkom. Skazani rzucili się na 
kraty, oddzielając ich od trybunało. Wojsko i żan- 
darmi musieli użyć bagnetów, aby przywrócić po- 
rządek. Zdołano wreszcie obezwładnić zbuntowaną 
rzeszę skazańców; pozakładano im na ręce i megi - 
kajdany i odprowadzono de więzienia. 

Ciekawy turniej szachowy odbył się w Berli- 
nie wśród licznie zgromadzonege grona szachistów. 
Znany wszechświatowy szachista dr E. Lasker i Wę: 
gier Gezą Maroczy rozgrywali naprzemian jedno- 
cześnie 16 partyj przeciw znacznej ilości świetnych 
partnerów, między którymi znajdował się profesor 
Reinhold Begas. Partye te dostarczyły wiele cieka- ` 
wych kombinacyj; obaj mistrze szachowi większą 
część partyj wygrali, a reszta pozostała na remis. 

Proces przeciw Masslofowi, toczący się obe- 
cnie w Chojnicach przed sądem przysięgłych, spro- 
wadził mnóstwo ciekawych z rozmaitych stron, nie P 
mówiąc już o sprawezdawcach prasy, których liczny “i 
zastęp zasiada w sali. Świadków powołano w tym 
procesie aż 130. Rozprawa potrwa zapewne z pięć 
dni. Aby nikt nie mógł zarzucić stromniczości są' 
dowi, odrzucono sędziów przysięgłych , uchodzących 
za antysemitów. Dotychczas przesłuchano tylko 0 
skarżonego Masslofa. Jost to młody robotnik, mają” 
cy 25 lat. Potwierdził on w całej pełni znane swo” 
je zeznania, obciążające rodzinę Lóvych. Proces bū- 
dzi wielkie zajęcie pośród publiczności, ——- 

Wielkie  oprzeniewierzenie. Z Nowego Jorku | 
donoszą: Wielką sensacyę wywołała tntaj uciecz 
kasyera Banku narodowego, który w ciągn pięciu 
lat skutkiem chybionych spekulacyj dopuścił się mi- 
lionowych sprzeniewierzeń. Bank ogłasza, że fun- 
dusz rezerwowy wynosi trzy miliczy dolarów. 


= 


l 
Konkurgy, Ogłoszono konkurs na posadę ekspedyent£ 
przy urzędzie pocztowym w Grabowej (powiat Kamion- | 
ka Strumiłowa) (III klasa stopień b.) z ryczałtem 500 K 
na służącego. i 
Sąd powiatowy w Nowym Targu przyjmie zaraz ru* 
tynawapcpa pisarza za miesięcznem wynagrodzeniem 
54 K. ! 
Na mocy orzeczenia namiestnictwa z dnia 17 listopa* l 
da 1899 r., rozpisuje starostwo w Jarosławiu konkur 


celem obsadzenia nowo otworzonej trzeciej apteki w Ja” 
rosławiu. 


(„Gazeta Lwowska* Nr 246.) 


Korespondencya redakcyi. 


Korespondentowi z Dobrej, Rzecz zupełni 
niezrozumiała. Nikt się nie domyśli, o co idzie. 


Repertoar Teatru miejskiego. 


W niedzielę 28 października: „Odrodzenie“ (Renais ' 
sance), komedya w 3 aktach Fr. Schóntana i Fr. Kop” 
pel-Enfelda, przekład Žofii Wójcickiej. 

We wtorek 30 października: „Odrodzenie“ (Renaissance): 
komedya w 3 aktech Fr. Schóntana i Fr. Koppel-E7* 
felda, przekład Zofii Wójcickiej. 

We środę 31 października: „Spirytyści*, komedya W 
aktach Mosera (popularne). A 

We czwartek | listopada: „Odrodzenie“ (Reneissang N 
komedya w 3 aktach Fr. Schóntana i Fr. Koppel-Bt* 
fetida, przekład Z. Wójcickiej, 

W piątek 2 listopada: „Młynarz i jego córka“, dra 
mat ludowy Ed. Raupacha. 

W sobotę 3 listopada: „Sprawa“, sztuka w 5 akta 
Suchowo-Kobylina, przekład J. Popławskiego (nowość): 

W niedzielę 4 listopada: „Sprawa“, sztuka w 5 « 
Suchowo-Kobylina, 


Z kalendarza. W niedzielę 28 października: Taf 
Kantego, Szymona ap. i Tadeusza; w poniedziałek 
pażdziernika: Narcyza b. i Euzebii panny: we wiof% 
30 października: Marcelego pap. i Eutropii m. d 

Wschód słońca 28 października o godzinie 6 minut 2% 
zachód o godzinie 4 minut 23. Długość dnia godzin © 
minut 55. 

Z krakowskiego obserwatoryum. Dnia 26 październ* 
sano deszcz. póżniej dość pogodnie. -Termometr od % 
1:0 doszedł do + 10'0 C. Barometr zaczyna się P 
nosić, 

Dnia 27 października o godzinie 7 rano stan baro% 
tra był 7345 mm., termometru + 1:0 © Wiatr P 
nocno-wschodni. 


Gabryelski (Krzysztofory, Kraków) sp!” 
daje fortepiany najznakomitszej w Aust) 
fabryki Petrof z mechaniką angiel5* 

po 500, wiedeńską po 300 złr. 


Wiadomości nantowe, literackie i artystyo 4 


— 0 sile uczuć mówił we ezwartek w v 
skim „Związku naukowo-literackim“ prof. Twa! 
ski. Prelegent odgraniczywszy sferę uczuć Ściśle ge 
sfery świadomości umysłowej, przeszedł do sil 
czucia, przyczem zastrzegł się, że mierzyć jej yz 
tychczas psychologia nie może i można ją jed p 
oceniać. Mówił o wpływie przedmiotn uczucie "o 
jego siłę, o chwilowem lub stałem przysposob iA 
do odnoszenia pewnych wrażeń uczuciowych 


NOWA REFORMA. 
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Niedziela 28 Października 1900. 


wkońcu o okolicznościach, towarzyszących rozwo- 
jowi siły jakiegoś uczucia. Wszystkie trzy katego- 
rye wpływów nie mają ściśle odgraniczonych zar- 
Kresów: może działać tylko jeden z tych czynni- 
ków, dwa albo wszystkie trzy razem i zazwyczaj 
dzieje się tak, że wszystkie razem działają, ale we- 
dług dostrzegalnych różnie działania dają się one 
z gruba na te trzy - kategorye podzielić, | 

Mówiąc o każdej z tych kategoryj, ilustrował je 
prelegent drobnemi przykładami z codziennego ży- 
cia. I tak przedmiot uczucia może być albo jedno- 
litym i dającym się Ściśle oznaczyć, np. jakaś 080- 
ba, rzecz lnb wypadek — albo złożonym 1 niewy- 
raźnym, kiedy to np. mówi się: nie wiem Pysk 
ale tak mi jest jakoś dobrze, lub smutno Í 5 d. 
Do przysposobień chwilowych należą takie — dra 
jak np. hnmor, a do stałych optymizm, pesymizm 
i inne tego rodzaju usposobienia, częścią wrodzone, 
a częścią nabyte dzięki, powtarzającemu się często 
działaniu uczuć dodatnich albo ujemnych. W reszcie 
do okoliczności, towarzyszących rozwojowi nezucia 
i potęgujących lub osłabiających ich siłę, zaliczył 
prelegent wpływ innych uczuć, działających „Albo 
współcześnie albo bezpośrednio przedtem. Wpływ 
ten zależy od podobieństwa albo kontrastu dwóch 
działających równocześnie neznć. Jeżeli np. wejdzie 
się z ciepła do zimna, to się je silniej odczuwa, 
niż gdyby się było przedtem W trochę tylko mniej 
chłodnej temperaturze. Przytem niejednokrotnie ilość 
współcześnie działających uczuć podobnych może tak 
samo potęgować siłę jakiegoś uczucia jak kontrast 
i jest w stanie zrównoważyć g0, a nawet i prze- 
TÓŚĆ. 

— Ocena dzieł polskich artystów. W obszer- 


nym artykule, pod tyt.: „Malarstwo i rzeźba w od-|j 


dziale austro-węgierskim* poświęcił paryski „Tentps* 
dłuższy ustęp pracom naszych artystów. Sprawo- 
zdawca, pokłoniwszy się Matejce, którego nazywa 
„wielkim zmarłym“, przechodzi do Żyjących; wspo- 
mina on z chłodnem uznaniem o portretach Po- 
chwalskiego, a następnie omawia obraz Mehoffera 
„Tancerka“, o którym wyraża się z wiełkiem za- 
ufaniem, mówiąc, że artysta błyszczy nader Wd 
finowanem poczuciem kolorytu. W dalszym ciągu 
przechodząc do szkoły krakowskiej, wspomniawszy 
Pochwalskiego i Axentowicza, podnosi w niej dwóch 
zwłaszcza malarzy: Stanisławskiego i Weissa. ~ 
U pierwszego chwali poetyczne poczucie | zad 
oraz harmonijny i delikatny koloryt; zalety ie SĄ 
dowalają najwybredniejszego; u drngiego zazna 
że jego obraz (portret rodziców) jest dya, woj 
znaczającem się fakturą, celującą techniczt» w- 
konaniem i bardzo szczerem uczuciem. oraz © 
kością ekspresji. 

— Lew Tołstoj wykończył £ 
„Gdzie jądro złego“ i pisze dr 
p. t. „Drapa. 


lę p. t. 
wieże nowe 
amat współczesny 


m 
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Dział ekonomiczny. 


Otwarcie kolei lokalnej >» WOW l giną 
stąpiło dziś. Kolej ta posiada adi Sncha- 
Bolęcin (dotychczasowa Stacja 4 bi osobowy 
Skawce-Siersza wodna), P'faza SSG zza 
i ładownia), Pogorzyc» (idomia), “irean j 
cya złączenia Z koleją Północną), Byczyna (przy A, 
nek osobowy i ładownia), wreszcie Jaworzno Gi 
końcowa). Przytem otwarte zostan stacye Bolęcin 
iJawoszio dla ogólnego ruchu, stacya Chrzanów 
‘dia racha osobowego i pakunkowego tylko między 
stacyami kolei lokalnej, kudzież dla ruchu towaro- 
wego z wyjątkiem posyłek pospiesznych, przystanki 
osobowe j zarazem ładownie Płaza i Byczyna dla 
ruchn osobowego, ruchu pakunkowego za opłatą na- 
leżytości w stacyi przeznaczenia i rnchn towarowe- 
go w ładugach całowozowych, a ładownia Pogorzyce 
dla ruchu towarowego W ładugach całowozowych. 
W przystankach osobowych a zarazem ładowniach 
Płaza i Byczyna, jakoteż w ładowni Pogorzyce ła- 
dować można tylko za osobne EA dyrek- 
cyi kolei państwowych W Kr: W e 

Rozkład jazdy pociągów seda > i P pë ami. 

Kraków-Zakopane. Dyrokcya “° R pa p śm 
w Krakowie przeprowadza studya Zakk 0) go 
bowym na linii kolejowej ar odbyt ad 
bówka-Zakopanć RDIR POE ją się 


paz sh awie prac ostatniej ankiety. — 
codziennie na podst 5 w tej sprawie konfe- 


W poniedziałek Ee ale Dora O ile sądzić 
ministerstwie kk f 

roure w rowadzone będą na linii Kraków Zakopane 

można, wprow bowa oraz osobny pociąg 

ta. Pociąg ten wyje- 

ikowa, wracaćby zaś 


żdźałby o godz. A IO 
miał do Krakowa dnia następnego. . kich w Tar- 
Zjazd rękodzielników chrzest. dra 
nowie odbył się pod przewodniczy. odstawie Te- 
ma Kopycińskiego dnia 22 b. ™ R 3 nka i ks. 
feratów ks. Kopycińskiego, protesor A delega- 
Żukowskiego, tudzież przemówień liczny Sanoka, 
tów i uczestników z Krakowa, Rzesz0w*: pwalono 
Bochni, ze Lwowa, z Tarnobrzega — ut LT sód 
szereg Trezolucyj, w których zjazd domaga ro 
rządn energicznej akcyi w sprawie wzmocnienie 
bnego przemysłu. 2 a 
Nowe aai węgla. Filis Banka „Żbwnos 
gka banka“ w Wiednin zgłosiła otwarcie popas 
węgla w zagłębiu koło Cylei, gdzie ma powstać 2h 
szybów. Sąsiadnią one Z kopalniami kolei południo” 
i konkurować mogą z niemi w wysyłaniu wę” 


wej F e ą 
Tryestn, jakoteż i do Wiednia. 


gla zarówno do 


owych. Kraków, 26 października 1900 
EE zb 0100 kigr. netto: Pszenica krajowa © 
15°70 do 16/90. Pszenica węgierska od EKG R=: 
Zyta koniowa odi 1$— do 1520. Zyto węgierskie od 
8 JR Jęczmień od 1200 do 14:50. Owies z opła: 
a E D od 13:80 do 1460. Groch od 17— do 24—. 
m ag Tr do i. Prosa od 10— do 11:50. 
4 K a wd do 21—. Jagły od 198— do 25'—. Sia- 
asola od »" Słoma od —— do 4:60. Koniczyna 
no od —— do 7# mniaki za hektolitr od 250 do 3:20. 
o = — do ERREA do 3:60. Masła za garniec od 6-50 
Juju zu kopę © na 95 pre Tralesa za hektolitr od 
do SM) z otta na 75 pre. a. mę EE 
Kukurudza za 100 klg- 9,75, do 7—. 
w głowach świeża za Kopy 


Pisek, 26 października. 
rozprawa, wyznaczona przez ie 
; jewiątej rano, rozpoczęła 
t inę pół do dziewią | „rozpoczę! 
sle w poli. gdyż sędziowie przysięgli wcale 
Się nie spieszyli. Hilsner w dalszym ciągu przesłu- 


chania trzyma się ZB0ówn systemu zaprzeczania, a 


gdy przewodniczący przypiera go dowodami zbytnio 
do ian wówczas milczy albo zasłania się swojem 
alibi Ku końcowi przesłuchania przewodniczący 


Kapusta 


Proces 


Dzisiejsza 


Zakład restaurowania zabytków starożytnych Em 


-„|55 kę. 


zwrócił uwagę na wspólne cechy sposobu, w jaki 
obie ofiary zostały zamordowane 1 rzekł do obwi- 
nionego: „Prokuratorya państwa wyciąga stąd wnio- 
sek, że kto zamordował Hruzównę, ten również za- 
mordował i Klimównę*. 

Hilsner: Nie popełniłem żadnego morderstwa; 
o czemś podobnem nic nie wiem! : 

Około godziny 10 ukończyło się przesłuchanie 
Hilsnera, poczem prokurator zapytał go, dlaczego 
nagle zmienił swoje zeznanie co do miejsca, gdzie 
przepędził drugą noc podczas swego pobytu w Igławie. 

Hilsner: Teraz dopiero przypomniałem to s50- 
bie dokładnie. wa f 

Kn końcowi porannej rozprawy, pO krótkiej pau- 
zie okazano sędziom przysięgłym corpora deli 
cti, a mianowicie, rozmaite części odzieży iya 
wnej i dwa krwią okryte 0 brzegach ostrych ka- 
mienie, które znaleziono na miejscu popełnionej 
zbrodni. w, 

Dr Baxa, zastępca rodziny 
kaftanik i mówi: „Kaftanik cały 
krwią“. 

Dr Aurednicze 


jest niezmienione. ) TA 
i Podczas tej rozmowy Hilsner spogląda tomma owe 


rzeczy Hruzównej, to błądzi wzrokiem po sali. 


Hruzównej , ogląda 
jest przesiąknięty 


k: Okaże się, że wszystko 


„Telegramy. 

października. Wczorajsza rozprawa po 
południowa rozpoczęła się przesłuchaniem świadków 
a mianowicie matki zamordowanej Anny IM j; 
która tak była wzruszoną RA I o GE S oa 
i ści odnoszące się do świerci jej corsi, Ze 
aN w sadytorytiw lekarz musiał GTE 
j ae Matka Hruzównej potwierdziła = 
A Hilsner zsał jej córkę, która często opowiadała 
on ją prześladował. | ; 
Í eor ka opiekun Hruzównej, na pytanie 
dd odniczącego. jak żył z zamordowaną brat jej, 
KE” Fraza odpowiedział: „ Brat. Hruzównej miał 
ky die 400 złr., Agnieszka nie miała nie; dla- 
ue on miał siostrę mordować? A gdyby to 
rei to po cóżby obnażał trupa? A również czy 
byłby zdołał zrobić „piękne* cięcie na szyi od ucha 
ha?“ , 
seme o zdrowie Agnieszki, odrzekł Nowak: 
W jesieni 1898 r., ważąc zboże na boisku, zwa- 

żyłem Hruzównę. Ważyła 68 kg.“. 
` Należy przypomnieć, że według orzeczenia fakul- 
tetu medycznego, zamordowana mogła ważyć około 


Pisek, 27 


Dr Wodicżka, obrońca Hilsnera, zadał świadkowi 
Nowakowi kilka pytań. przyczem zauważył, że ze- 
znania świadka są sprzeczne Z zeznaniami matki 
Hruzównej. Dziennikarz Huszek zawołał: „Podeszła 
ta kobieta jest zupełnie zmięszaną *. Wtórują mu 
liczne wołania, a w dali powstaje niepokój. W dal- 
szym ciągn pytań i odpowiedzi świadek Nowak za- 
wołał do dra Wodiczki: „Znown pan skłamałeś! 
Przewodniczący zarządził krótką panzę, a zagajająć 
następnie dalszą rozprawę, wezwał wszystkich ener- 
gicznie do spokojnego zachowania się. 
= Po przesłnchanin jeszcze kilku świadków odezy- 
tano niektóre zeznania protokolarne, a między nie- 
mi pomocnika garucarskiego, „nazwiskiem _Skalek, 
który był raz świadkiem kłótni pomiędzy Hilsnerem 
a jego matką i słyszał, jak ona swego syna nazy- 
wała łotrem i rozbójnikiem i groziła mu skargą do 
naczelnika kahału. kd 

Podczas przesłuchania św. Nowaka, obok zajścia 
pomiędzy adwokatem drem Wodiczką a pzonik 
Świadkiem, rozegrała się hardzo zaaonac atore 
pomiędzy adjunktom sądowym drem Saee pore 
obrońcą drem Auredniczkiem. Dr Szeban zę p 
był sędzią śledczym w procesie ar hy oni 
miejscu, zarezarwowanem dla BrE ar że 
nie biorących udziału w rozprawie. dy Te e 
czka zadawał pyan, NE ak pa A. aty: i 

. Tak się świadków . Do 
R x który znajdował się Po e W 
świadków doprowadza do p rys 4 
pan prawa mięszać się do toku rozprawy O 
i < dziernika. Podczas dzisiaj 

„aż yz tor Malijovsky zgłosił wnio- 
m dk Do r Baxa zwrócił wczoraj uwagę, 
a ASY po Š, P. Hruzównie teraz PEPE 
o + krwi, przeto proszę 0 A A "RAR 
którzy odzież tę widzieli i już pode AR” 
w Kutnej Horze stawali , również M = Ar 
zwanie profesorów z Pragi, którzy 1 
znawcy odzież tę badali”. 

Dr Baxa, przedstawicie 
łączył się do tego zdania. 

Obrońca dr Andrenicze 


oparł wniosek prokuratora. = = , g 
i Piipitepiowo R przesłuchiwania świadków. 


Ostatnie wiadomości. 

— W „Zbiorze praw 1 rozporzą- 
dzeń* ogłoszono szereg „rozporządzeń, doty- 
czących wzmocnienia żandarmery! ro- 
syjskiej w Królestwie Polskiem i w 
Pinlandyi W Królestwie ma być wzmo- 

sony nadzór policyjny i żandarmski na kole- 
ję y łównie zaś ma kolei warszawsko-peters- 
ię M- a między innemi także i w Łodzi na 
burskiej, ńejowym. Koszta tego wzmocnienia, 
w Si cêgo głównie na zwiększeniu personalu 
| Po srskę żandarmskiego, mają ponosić zarządy 
ofice 
kolejow®: dyi skład żandarmeryi będzie 

N yi s nery 

W F inlen ‘zarządach gubernialnych o 4 
powiększo y naczelnika zarządu, 4 wachmi- 
pomocników. podoficerów w każdym zarządzie. 
pa powiększenie bardzo znaczne. 


l poszkodowanych, przy- 


k również od siebie 


ministerstwo oświa- 
wszczętą przez kuratora 


okręgu charkowskiego S ń s ko s A fa w s 
szkół parafialny oi ło zmienić odnośne prze- 
ańsk rę R osób, ŻE wykłady M > 
T ees w tych Szkółach mają Siau 
a s języku rosyjsk m, bieta ji 
tylko nauki religii i języka OTM owi za- 

Równocześnie ministerstwo pos. twa rosyj- 
kładać we wschodnich kresach P g których 
skiego szkoły dla obcoplemieńcó™ ta rosyj- 
dzieci mogłyby się uczyć 0b0K JĘZY języka, 
skiego. także swego macierzyńskiego 
tatarskiego, jakuckiego i t. P- 


ty w odpowiedzi na 


jsk sprzy- 
— Z Chin donoszą, że kolumna wojsk Sp pod 


mierzonych, która wyruszyła Z Pe zle S 
dowództwem generała angielskiego ***" 


i pracownie robót kościelnych i haftów artyst. 


dotarła wreszcie do Paotingfu 19 b. m. 
podczas gdy kołumna, dowodzona przez gen. 
.Campbell'a, którą wysłano z Tientsinu, 
w tymże dniu znajdowała się w odległości 25 
km. od tego miasta. Jak z poprzednich donie- 
sień wiadomo, Francuzi nprzedzili obydwie te 
kołumny, zająwszy o kilka dni wcześniej Pao- 
tingfu w siłe jednego batalionu żuawów i ma- 
łego oddziału kawaleryi. Jaki był cel tej eks- 
pedycyi, dotąd generalissimus, hr. Wal- 
dersee, nie objaśnił ciekawych. Przypuszczać 
jednak można, że chodziło mu hie tyle o oswo- 
bodzenie chrześcijan w Paotingfu, ile o za- 
pewpźćnie sobie dowozu prowiantu z tamtych 


Ue. 

Że Niemcy, odgrywające obecnie rolę kiero- 
wnika w akcyi militarnej przeciw Chinom, 
postanowiły prowadzić ją na wielką skalę, do- 
wodzi tego doniesienie „Times'u*, iż brygada 
niemiecka przezimować ma w Paotingfu 
i że operacye wojskowe mają sięgać nawet do 
miasta Taijuanu, stolicy prowincyi Szansi. 
Równocześnie zaś nadchodzą wieści z Szan- 
gai, że Niemcy gotują się do nowej wyprawy 
w dolinę rzeki Jancekiangu. 

Jakie zabawne poprostu rzeczy podają nie- 
które dzienniki angielskie à propos spraw 
chińskich, wynika n. p. z takiego doniesienia 
_„Standard'u*, który umieszcza w swych łamach 
następującą depeszę z Pekinu: „Cesarz Kwang- 
siu i cesarzowa -regentka Tsu-Hsi są nie- 
zmiernie ucieszeni (sic!) układem an- 
gielsko-niemieckim. Zamierzają oni powrócić do 
Pekinu i przesłać listy dziękczynne do kró- 
lowej Wiktoryi i „cesarza Wilhelma". 
W to ostatnie uwierzyć można, bo wszyscy 
monarchowie europejscy, a również prezydenci: 
Mac Kinley i Loubet, otrzymali już listy 
bogdychana. Te listy przecież nie wpłynęły do- 
tąd nawet na rozpoczęcie Da seryo rokowań 
pokojowych. Lihungczang i ks. Czing 
łndzą ciągle posłów mocarstw, którzy powrócili 
już do Pekinu, a Bokserzy tymczasem podsu- 
wają się pod mury stolicy. 


E e eee 
Telegraficzne i telefoniczne 


wiadomości „N. Reformy“. 


Lwów, 27 października. „Słowo Polskie* do- 
nosi, że lzba handlowo-przemysłowa wdrożyła 
śledztwo, przeciw dr. Ernestowi Adamowi, któ- 
ry wniósł na zgromadzeniu: wyborczem rezolu- 
cyę przeciw lwowskiej Radzie miejskiej. Dr. 
Frnest Adam jest urzędnikiem Izby handlowej, 
w której skład należy kilku radców miejskich, 
a prezesem Izby jest E pasie e 4 
czny, p. Piepes-Poratyński. „10de RZ 

ów, 27 października. Do „Słowa Polskie- 
go“ donoszą z Tarnowa, że ponieważ kandy- 
daturę dr. Maissa poparło t. zw. stronnictwo 
katolickie, można więc ją uważać za przepa” 
dłą. Ponieważ więc wybór niezawisłego. posła 
jest zapewniony, więc okazało się, że nie po- 
trzeba wybierać osobny komitet demokraty- 
WANA s 1 
Dziś o godzinie 4 popołudniu zebrał się peł- 
ny komitet cenowy s e wozie 

ałkowskiego. Przybyl na ni k 
Aa e hodnej Galicyi. Dziś toczy 
się informacyjna dyskusya CO do kandydatur. 
Odezwa komitetu jest zredagowana w tonie 
bardzo umiarkowanym i wzywa do rozpoczęcia 
akcyi. i : 

„Ruch katolicki“ donosi Zz Kołomyi, że dr 
Seinfeld, dyrektor kolejowy ze Stanisławowa, 
dlatego zrezygnował z kandydatury. że mu mi- 
nister kolejowy nie pozwolił starać się o man- 
dat. Niezawodnie, jeżeli tak się stało, to stało 


Budapeszt, 27 października. Węgierska grupa 
austro-węgierskiego Towarzystwa kolei pań- 
stwowych odbyła dziś posiedzenie, na którem 
przyjęta do wiadomości wypowiedzenie grupy 
austryackiej i omawiano wytworzoną tem wy- 
powiedzeniem sytnacyę. Prawdopodobnie nawią- 
zane będą nowe rokowania. 

Berlin, 27 października. Wczoraj odbyło się 
pełne posiedzenie Rady Związkowej, pod prze- 
wodnictwem nowego kanclerza, hr. Biilo w. 
miał dłuższą przemowę, w której najpierw 
wspomniał o zasługach swego poprzednika, ks. 
Hohenlohego, a następnie zaznaczył, że dołoży 
wszelkich starań, aby w duchu pierwsze- 
go wielkiego kanclerza utrzymać do- 
bre porozumienie pomiędzy rząda- 
mi poszczególnych państw zwią z- 
kowych. Odpowie to zarazem intencyom ce- 
sarza, który przekonanym jest, że tylko zgodne 
współdziałanie wszystkich państw związkowych 
ugruntować może wielkość wspólnej ojczyzny. 
W końcu kanclerz prosił o poparcie Rady 
Związkowej. 

Bawarski poseł hr. Lerchenfeld wyraził 
mu zaufanie imieniem swego rządu, zaznacza- 
Jac, że wyraża zarazem opinię wszystkich rzą- 
dów związkowych. 

Berlin, 27 paźdzernika. Podczas wczorajszego 
śniadania na zamku cesarz Wilhelm poświęcił 
pamięci Moltke'go następujące słowa: „Kie- 
lich ten poświęcam pamięci wielkiego feldmar: 
szałka, który niedoścignionym był jako wódz 
1 zwycięzca na polu walki, jako nauczyciel 
1 organizator podczas pokoju, jako wierny przy- 
jaciel, doradca i sługa mego domu i oby duch 
jego i nadal przewodniczył zawsze memu szta 
bowi generalnemu do nowych prac i zwycięstw!* 

Berlin, 27 października. Antisemicki agitator 
hr. Piichler i kilku innych agitatorów anti- 
semickich stanęło wczoraj przed sądem ławni- 
czym w Berlinie pod zarzutem podburza- 
nia do czynów przemocy. Prokurator 
wywodził, że hr. Piichler w wielu mowach 
wypowiedzianych na zgromadzeniach antisemi- 
ckich, prowokował ludność do zaburzeń. Sąd 
jednakże uwolnił Piichlera zarówno, jak i in- 
nych oskarżonych. 

Rzym, 27 października. Około stacyi Cune- 
griano zderzył się wczoraj pociąg pospieszny 
idący z Wiednia do Wenecyi z pociągiem zwy- 
czajnym. Wiele osób zabitych, między tymi 
3 Polaków z Austryi. 

Neapol, 27 października. Przybyli tu: trans- 
waalski sekretarz stanu dla spraw zagranicz- 
nych, generalny dyrektor poczt i generalny dy- 
rektor kopalń złota. Udadzą się oni do Marsylii, 
gdzie wraz z posłem transwaalskim w Brukseli 
powitają przybywającego z Lourenqo-Mar- 
ques prezydenta Kriigera. 

Waszyngton, 27 października” Generał Mac 
Arthur, głównodowodzący wojskami amery- 
kańskiemi na Filipinach donosi: " 

Oddział złożony ze 100 naszych żołnierzy 
zaatakował powstańców (A więc powstanie na 
Filipinach jeszcze istnieje wbrew twierdzeniu 
Mac Kinleya. Przyp. red.) w pobliżu miejsco- 
wości Morvigan. Nasi żołnierze zastali nie- 
przyjaciela w bardzo silnej pozycyi. — Liczba 
powstańców wynosiła 1400 ludzi, którzy zmu- 
sili nasz oddział do odwrotu ze stratą czterna- 
stu ludzi. 


Niedoszły zamach na Loubeta. 


Lyon, 27 października. Jedno z pism donosi, AY 


że przed kilku dniami na dworcu w Orauge 
uwięziono robotnika. nazwiskiem Coutourier. 
Miał on przy sobie plany i dokumenty, zosta- 


jące w związku z zamierzonym na prezydenta 


się z tego powodu, iż dr Seinfeld „ośmielił się* 
stanąć jako kandydat niezawisły. 

Lwów, 27 października. Ankieta, zwołana 
w Wydziale krajowym z powodu wniosku p. 
Kramarczyka w Sejmie 0 reformę seminaryów 
żeńskich i męskich, zebrała się dzisiaj o godz. 
11-stej przed południem w Wydziale krajowym. 
Wzięli w niej udział ks. Jerzy Czartoryski, 
Artur Cielecki, dr Bobrzyński, ks. biskup Pu- 
zyna, prof. Soleski, hr. Wojciech Dzieduszycki 
i kilku radców z- krajowej Rady szkolnej. 
W ciągu dyskusyi rozbierano projekt reformy 
seminaryów i zastanawiano się nad różnemi 
odezwami pod adresem ankiety. O godzinie pół 
do 4-tej wybrano komitet z 5, który ma ułożyć 
kwestyonaryusz dla pełnej ankiety, 

Wczoraj zmarł tutaj żołnierz z 1868 rokn, 
adjunkt Wydziału krajowego, Karol Niedział- 
kowski. 

Drohobycz, 27 października. Wydział powia- 
towy wybrał marszałkiem hr. Stanisława Tar- 
nowskiego ze Śniatynki. 


Wiedeń, 27 października. W hotelu zastrze- 
lił się dziś rano baron Brunicki, — 
Był on w swoim czasie zawikłany w śledztwo 
o przestępstwa przeciw moralności, zwany był 
„Zużuć i zawikłany przed rokiem w głośną 
sprawę Matyldy Dancewiczówny, która ułatwiła 
ucieczkę przyjacielowi „Zuża* Korytowskiemu; 
Zostawał pod kuratelą jako umysłowo nienor- 
malny, liczył lat 31, urodził się w Podgórzu. 
od rodziny dostawał miesięcznie 100 koron, co 
mu nie wystarczało na utrzymanie. W ciągłych 
zostawał z rodziną zatargach a bratu swemu 
Julianowi odgrażał się, że go zastrzeli. O tych 
groźbach brat zawiadomił policyę, która dziś 
rano do hotelu wysłała agenta. 

Gdy agent przybył, Adolf Brunicki leżał je- 


szcze w łóżku. Prosił agenta, żeby zaczekał, bo |. 


napisze jeszcze list do swego adwokata. Usiadł 
tedy przy biórku i zastrzelił się z rewolweru. 
Zaraz przybyła policya; przy denacie znaleziono 
70 halerzy. i 

Wiedeń, 27 października. Dziś rozpoczęły się 
narady wspólnych ministrów w sprawie budo- 
wy kolei bośniackich. 

Wiedeń, 27 października. „Fremdenblatt do- 
nosi z Londynu: „Standard* został upowa- 
żniony do oświadczenia, że margr. Salisbu- 
ry i Chamberlain zachowają swe teki przy 
rekonstrukcyi gabinetu. 

Margr. Salisbury postanowił bezzwłocz- 
nie zawiadomić mocarstwa, o aneksyi przez 
W. Brytanię obu republik boerskich w Afryce 
południowej. 


W tych dniach Loubet przybyć miał do Lyonu. 


Zawierncha chińska. 


/ Bruksela, 27 paźoziernika. Tutejsze dzienniki 
ogłaszają straszne szczegóły o okrucieństwach, 
popełnianych przez żołnierzy rosyjskich w Chi- 
nach, począwszy od zajęcia Taku. Przeszło 20 
tysięcy Chińczyków, mężczyzn nie uzbrojonych, 
kobiet i dzieci padło ofiarą okrucieństw żŻoł- 
nierzy rosyjskich. / i 

Berlin, 27 października. Z Szangai do- 
noszą: , 

W dniu 21 b. m. cesarz Kwangsiu wy- 
dał edykt, w którym wypowiada chęć powrotu 
do Pekinu, lecz zastrzega się to uczynić do- 


swej niepodległości. 

Londyn, 27 października. Urzędownie do- 
noszą tu z P ek in u, że dziś posłowie mocarstw 
odbyli pierwsze posiedzenie w sprawie ro- 
kowań pokojowych, 
chińskimi. 

Waszyngton, 27 października. Tutejszy poseł 
chiński Wntingfu otrzymał doniesienie, że 
ks. Fuan nie towarzyszy dworowi chińskiemu 
do Hsiangfu i pozostaje w prowincyi Szan- 
si, skąd nie może żadnego wpływu na dwór 
wywierać. 


ERZE M 
Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michał Konopiński. 
wn H 


NADESŁ ANE. 


(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 
Redakcyi). 


Dr Cercha 
powrócił. 
Ul. Sławkowska, 4, od godz. 3—4. Telefon 35. 


Nienależyte trawienie jest przyczyną bardzo 
wielu chorób. Do ustalenia należytego trawienia 
prowadzi używanie wybornego balsamu dra 
Rosy z apteki B. Fragnera w Pradze, którego 
można dostać w każdej aptece. 


60.000 koron wynosi główna wygrana lo- 
teryi inwalidów wojskowych. Wypłata gotówką 
po odciągnięciu 200/,. Ciągnienie dnia 10 listopada. 
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Pydynkowskiej w Krakowie ;; 


Zmiana lokalu! 
Pierwsza koncesyvonowana 


Szkoła Tańców 
KAROLINY WITKAY i SYNA 


przeniesioną została do 2066 1 10 
Rynku, 24, I. piętro, vis-4-vis odwachu. 


Wpisy przyjmuje każdego czasu. 


Wszech nauk lekarskich 
Dr Zygmunt Landau 
mieszka obecnie 1960 7 10 
przy ulicy Floryańskiej, L. 29, 1 piętro, 
ordynuje od 2-4 po południu. 


Niema troski o podarek na „Gwiazdkę“. Bar- 
dzo pięknym, stosownym i pełnym pomysłu po- 
darkiem Jest portret naturalnej wielkości, który 
szczególniej nadaje się jako bardzo piękna ozdo- 
ba mieszkania, a zarazem i jako piękna, wie- 
czna pamiątka (także po zmarłych). Takie por- 
trety wykonuje się według nadesłanej jakiej- 
kolwiek fotografii w premiowanym zakładzie 
artystycznym p. Zygfryda Bodaschera. Wiedeń, 
H, Praterstrasse. 61. od r. 1879 istniejącym. 
Zamówienia na „Gwiazdkę“ należy weześnie 
uskutecznić. (Bliższe szczegóły znajdują się w 
ogłoszeniu. 


(Maść Sapomentholowa) 
nacieranie ból uśmierzające, wyro J 
NIUSZA MATUTLI. apteki W LADOATALU 
koło TARNOWA. 

Dostać nożna w każdej większej aptece po 
cenie: słoik próbny 1*kor. 40 hal., słoik duży 
5 kor. 811 22 0 
Celem ochrony przed naśladownictwami. proszę 
żądać wyrażnie: „Sapomentholu wyrobu Euge- 

niusza Matuli*. 


Skład fortepianów 
W. BARABASZ i Spółka 
Kraków, Rynek, 39. 
Kursa telegraficzne 


giełdy wiedeńskiej i berlińskiej 
Wiedeń, 27 października 1900, 


kor. lal. 
Renta austryacka papierowa. . . . . . . 87-10 
4 srebrnem idus AA 26 30 
4° renta austryacka złota. ...... 114 35 
o M, 8 koronowa . . 97 75 
4, „ węgierskafzłota S.. .. . 4 114 40 
AZ , 4 koronowa . . . . . 80 05 
Akcye Banku austro-węgierskiago 1682 — 
„kredytowe . "PT TPS S 653 75 
Londyn" . .. . . « e . * 4 a 240 65 
Marki ©... «+ « dacRARONOE ZWONE 117 72!), 
40-t0WMarkówk o "RETE "FE 23 55 
o0:tovFrankówki - . SEAS"... 19 20 
Włoskie banknoty „a aWooo* „|. 2 90 55 
Dakaty « «e waEiE "OPONOSDJOWJENNE T 11 38 
Losy węgierskie premiowe. . . . . . . . 164 — 
Losy tureckie aj o cocir . . AJSESE 103 50 
Akcye Anglobanka . . « « « 1. 1 „1. . 270 — 
"R UDODEZEEU .. u „AM. 533 — 
POPSBODRYCGHIN*"...0 « + „ 1 Ja. 460 — 
RAEN ACTORIE Tos - „1a a mae 407-— 
„ Kolei Lwowsko-Czerniowieckiej . . 525 — 
p n Południowej . . . . . . ... 102 — 
A „A Mita -«<ZA49. KOR. 465 — 
= pea Nordbahn 298. TTA. . 6120 — 
7 „  Ntaatsbahn . . . . . . . .. 656 — 
R 5 Alpine > pln 0.2]. L 408 80 
> Tureckie Tabaczne . . . . . „ ,., 288 — 
Kaplo SE SEN... 254 60 


Berlin, 27 października 190% 
Banknoty austryackie 


SmótkióWiedeń . .....,.1017750) żar 
Banknoty rosyjskie . „. . .... ASM 216 45 
Krótka Warszawa . . . „0050! 416 05 
a Lety polskie. . . |. o u8] 95 90 
Pola moska s o. ........ Jaaa 94 60 
Akcye austryackie kredytowe . . . . .. ... |204 50 


| Wiedeń, 27 października 1960. 
Spirytus 


S gotowy . J.. MIs TEO 43 — 
jena Nafty s . a a . aan ax „ANNÓE 12 — 
Pszenica (na jesień) . . .. . ANENAE 0. T 62 
yto (na jesień) o. . . . WEST 7 10 
Kukurudza * ena ago ea E a .. 5 45 
Owiesr(na jesion) . a. a 5 74 


| Z 
Cennik Izby handlowej i przemysłowej 


w Krakowia 
z d. 27 października 1900 godzina 1 w poładnie. 
Korony 
I. Waluty płacą żądają 
Ruble papierowe. . s « « . . . . 254 75 256 — 
Marki niemieckie . . . . . . . . . 117 25 118 25 
Franki papierowe . . . . . 907 35 60 96 25 
Dwudsżestofrankówki w złocie 19 16 19 26 
il. Listy zastawne. 
50, Listy zastaw. prem. Banku hipot. 109 25 aż 
"AA Listy zastawne Banku hipotecz. 98 95 8 25 
0 n n n e 89 2 
aalo Listy zastawne Banku krajow. 98 37 ui z 
S eT al o 91-75 9275 
£h Listy zast. gal. Tow.kred.ziem.nieok. "92 76 e 75 
o Po" n»n m n  »śl-letnie 92 75 9375 
ło nom nm » » x» 56-letnie 8950 9060 
m... lll. Obligacye i pożyczki. 
o icyjskie obligacye propinacyjn 
6°/o Pożyczka krajowa z roku 1873 4. ki g 3 p 
po n, n » 1893. . 8975 91 — 
4a p miasta Lwowa A EE EEIE 
5a Obligacye komunalne Banku kraj. 100 — 101-25 
a lo » GM. >» 2 4 9 - 91 15 98 — 
Wo „  Miejowe .”. . ”. |. 90 75 94 — 
IV. Losy. - 
Losy miasta Krakowa. . . . . . . 71 — %50 
c A Stanisławowa. . . . . 148 — 162 — 


przeniesiono "MB 


z ulicy Krupniczej 1. 15 
Mały Rynek 1. 4. 


4 Nr. 247. y NOWA REF O RMA. ą Niedziela, 28 Października 1900. 
r d F mÈ > = T : j i biegły Ww DEET 
Księgarnia Gebethnera i Sp. w Krakowie capear NORA LYSOWNIK (EGMIĘZ, sj a UCZEŃ m 


POLECA: 

Askenazy Sz. Dwa stulecia XVIII. i XIX. Tom I. Kor. 960. 

Biblia starego i nowego zakonu w 50 obrazach kolorowych. w teczce. 3 kor. 

Chodźko Ignacy. Pamiętniki kwestarza z dwunastoma rycinami E. M. An- 
driollego, wydanie drugie, w ozdobnej oprawie kor. 10:40. 

Gruszecki A. Krety, powieść współczesna, wydanie drugie. 4 kor. 

Nowy obywatel, z ilustracyami. Koron 260, w ozdobnej 

oprawie koron 3:40. 

b Zwyciężeni, powieść współczesna. 
Jankowski Rajmund. Pójdźmy na łono natury. 
Marion. Miraże, powieść. 4 kor. 

Medycyna pasterska, czyli wiadomości potrzebne kapłanom z zakresu hygieny, 
fizyologii i patologii it. d., dla użytku alumnów i młodych kapłanów ze- 
brał Stary Duszpasterz. 4 kor. 

Perreyve Ks. Rozpamiętywanie Męki Pańskiej w czternastu stacyach, prze- 
kład z francuskiego, z dodatkiem nabożeństwa codziennego. Kor. 1'20. 

Sewer. Legenda. Kto, Ona? Euthanasya Kor. 3'20. 

Sienkiewicz H. KRZYŻACY, powieść w 4ch tomach, wydanie 
jubileuszowe. 13 kor. 

Sieroszewski W. Latorośle. Pustelnia w Górach. Czukcze, z ilustracyami 
K. Górskiego i J. Pankiewicza. Kor. 3:20, w ozdobnej oprawie 4 kor. 

Stateczny E. Chrystus Jezus. Kazania obejmujące główne zasady wiary 
chrześcijańskiej. 6 kor. 

Smoleński Władysław. Pisma historyczne, tom I. 8 kor. 

Tacyta P. K. Dzieje, tłómaczył W. Okęcki. Kor. 260. 

Tetmajer K. Poezye, tom I., wydanie drugie koron 260, w ozdobnej 

oprawie 4 kor. 

1 Poezye, tom IV. kor. 260, w ozdobnej oprawie kor. 3:60. 
Weryho Marya. Las, książka przeznaczona dla dzieci od 6ciu do lociu 

lat, z 18 rycinami w tekście. 2 kor. 

Zdziechowski M. Szkice literackie. Tom I. Kor. 520. 

Żeromski St. Promień, utwory powieściowe, wydanie drugie. Kor. 3:20. 


Juliusz Kossak 


przez Stanisława Witkiewicza. 


Album Juliusza Kossaka 
ozdobione 260 rysunkami w tekście, 8 światłodrukami, 6 fascymilami kolorow. 
z akwarel i portretami podług I. Wyczółkowskiego i St. Witkiewicza. 
Wydanie wytworne na pięknym welinie w ozd. oprawie ze złoceniami 26 kor. 
Wydanie wspaniałe, na zbytkowym papierze większego formatu, w ozdobnej 
oprawie 48 kor. 2035 2 4 


33 


4 kor. 
80 hal. 


Q2G©©0Q0903803 Lampy i przybory do tychże. 000050098095 


SPIRYTUS DENATUROWANY 
do palenia i celów przemysłowych 95 969, T., 
jakoteż 
Naftę salonową i cesarską Water White 
Petroleum Kaiserocel Nr. © 


z rafineryi hr. Adama Skrzyńskiego w Libuszy, 


poleca 


JAN BŁONIARZ, Kraków. Floryańska 39, 


obok domu Matejki. 1995 5 6 


OCO "ETu3o8TMs Op tapo 000 


COCO Mydła toaletowe. S&S9 


©3000065 Na żądanie odmyłam nafte do domów. 60900090 


© Herbata z Brodów! © Od dawien dawna ze swej dobroci i zapachu znaną prawdziwą 


HERBATE ROSYJSKĄ 


zbioru majowego, poleca handel 


W. Adamowicza 
21 99 0 


1 fnnt „Familijnej'* bardzo dobrej PU. . złr. 1.40 
1 funt „Metange de Moskau“ w oryg. opak., najlepszej 2.50 
3 l funt „imperial“ cesarskiej, w oryginalnem opakowaniu 3.50 

1 funt „Okruchów* z najlepszych herbat kwiatowych . 1'20 
© Herbata z Brodów! ©  Znakomitej Kawy, Ceylon“ franco5 kilo, każdej stacyi pocz. 9 — 


GBARBBBRBBIBRBABRBABBRAABEĘ 
Odznaczenie medalem złotym na wystawie przyrod.-lekarskiej z 
: w Krakowie 1900 r. a 


„M Kaleta 


poleca swoje 


znane z dobroci Wina wyspiańskie białe i czerwone 


w Brodach na pograniczu rosyjskiem. 


1931 7 0 
Ś znakomitą oryginalną HERBATĘ chińska. 


$ Wysytka na prowincye transito. 


oraz 


Cenniki franco i bezpłatnie. 


SLLLLOLIEPLLOLIDLLELLLLLOSOOE 


Przewóz WIzani patentowanemi w Krakowie ipo za 


Krakowem, 
i międzynarodowe spedycye towarów, w szczególności z Król. 
Polskiem i z ROSyą, uskutecznia tanio i szybko firma 


Goldlust i Sp. 
Biuro Spedycyjne i ia Agencya Komercyalna 


AUSTR. KOLEI PAŃSTWOWEJ DLA PRZYSTANKU NADWIŚL,, 
Kraków, ul. Kolejowa Nr. 1. 1972 2 3 
Filie: Nadbrzezie, Szczakowa, Granica i w innych pogranicznych punktach. 


Wielka Złota i Srebrna Loterya 
Xnwalidów WW ojskowych. 


Głów. wyer. 60.000 koron 


Przedostatni 
tydzień. 


gotówka po odoiagnięociu 20”... 


Losy inwalidów po JL koronie 
polecają w Krakowie: Józef Altstadter, Juda Birnbaum, Bracia Eiben- 
schiitz, Karol Gottlieb, J. i M. Grajower, A. Holzer, Józef Landau, Albert 
Mendelsburg, M. D. Trinkenreich. 1935 (1 0 


moczowych w dnie i cu- 
krzycy. 

Grande-Grille: w kolkach || 
wątrobnych i kamykach 
żółciowych, w zastojach 

Sporządza pod kontrolią Komisyi przemysłowej w zakresie organów ja- 

Towarzystwa lekarskiego my brzusznej. 
Zakład fabryczny wód mineralnych sztucznych 
pod firmy 114 33 0 


K. Rząca i Chmurski, Kraków. 
DEK Do nabycia w aptekach i drogueryach. "ZĘ 


Przeciw gruozołom, zołzom, angielsk. ohorobie, niedokrewności, wysypoe, 
dolegliwościom gardła i płuo, zastarzałemu kaszlowi, dla słabowitych i bladych 
dzieci polecam napowrót swój ulubiony, szeroko i daleko znany, przez lekarzy często zapisywany 


z jodkiem 


Lahusen' a tran wątrobiany ‘iian 


Przez dodatek jodku żelaza najlepszy i najskuteczniejszy tran. Przewyższa siłą leczniczą wszy- 
stkie podobne wytwory i nowsze leki, Smak ma szczególnie wyborny i łagodny, dlatego chę- 
tnie zażywają go tak młodzi, jak starzy, i latwo go trawią. W ostatnim roku zużyto go 60.000 
tlaszek, co jest najlepszym dowodem jego dobroci i ulubienia. Wiele poświadczeń lekarskich 
i podziękowań. (ena 3 korony. Prawdziwy tylko z firmą fabrykanta aptekarza Lahusena 
w Bremie. Zawsze świeży na składzie. 1704 4 13 


Istotnie prawdziwy mają tylko następujace apteki: w Krakowie apteka pod Murzynem, 
nl. Krakowska; apteka K. Wiszniewskiego, ul. Floryańska; apteka pod Złotą Głową, Rynek gł. 13; 
apteka K. Jahra, ul. Krakowska; apteka Eug. Hellera, ul. Grodzka; w Jaśle apteka R. Palcha. 


MAGAZYN EUTER 


he A. JACHIMSKIEGO 7 


w Krakowie przy ul. Grodzkiej Nr. 14 i 16 
(założony w roku 1825), 
poleca w wielkim wyborze gotowe tutra męskie i damskie najświeższych 
fasonów, rotundy, garnitury, czapki, kołpaki, zarękawki do polowania itd. 
Pracownia przyjmuje zamówienia, oraz wszelkie reperacye i uskutecznia 
je punktualnie po cenach umiarkowanych. 2001 4 10 
Na składzie utrzymuje materyały na wierzchy męskie i damskie z pierw- 
szych fabryk traneuskich, angielskich i krajowych. 
Przyjmuje futra pod gwarancyą do przechowania przez lato. 


XKX 


Proszę! x x x x x x x 


spróbować uznanego za wyborne 


- przemysłowej 
ri 


= 


Kakao „HEIM: 
i i 1930 4 26 
eiA CM Czekolada s FIE ELM.: 
|. Pod gwarancyą najczystszy i przytem przecież 


J najtańszy wyrób holenderski. 
3 Dostać można we wszystkich przedniejszych handlach towarów kolonialnych i łakoci. 


YYYYYYYYYTYYYYYYYYYYNYNNONYNYNY == 


| 
| 
| 
| 


Towary sukienne i wełniane 
po oryginalnych cenach fabrycznych kupujcie tylko u 
Th eu m ZA WR n’a 
w Bernie, Rathausstrasse 12. 


Obfite zbiory próbek dla PP. krawców za darmo i opłatnie. 
Wielki wybór najświeższych i najmodniejszych krajowych i zagranicznych wyrobów. Stały 
skład sukna, jak również materyj na uniformy dla urzędników, weteranów, straży pożarnej 
i innych związków, na liberye i t. d. i t. d. 1909 8 20 
——e Próbki za darmo i opłatnie. s——— 


J. 


WIELKI KRACH! 


Nowy Jork i Londyn dotknęły także stały ląd europejski i wielka fabryka 
towarów srebrnych została spowodowaną do sprzedania całego nowego zapasu za 
małe wynagrodzenie sił roboczych, Mam pełnomocnictwo do wykonania tego pole- 
cenia i wysyłam każdemu tylko za 6 złr. 60 ct. następujące przedmioty: 

6 bardzo dobrych noży stołowych o prawdziwie angielskich ostrzach, 
6 ameryk. patent. srebrnych widelców jednolitych, 


b n n » łyżek, 
12 łyżeczek do kawy, 
1 » » n chochle, 
1 chochelke do mleka, 


" n . 
6 angielskich spodeczków Victoria, * 
2 ttektowne lichtarze stołowe, 
1 sitko do herbaty, 
1 bardzo piękno sitko do cukru, 


42 przedmioty tylko 6 złr. 60 ct. 

Wszystkie wymienione przedmioty w liczbie 42 kosztowały dawniej 40 złr. 
a teraz można je nabyć za tak drobną kwotę 6 złr. 60 ct. — Amerykańskie pa- 
tentowane srebro jest metalem na wskróś białym, przez 25 lat jak prawdziwe Sro- 
bro wyglądającym, za co się ręczy. Na dowód, że ogłoszenie to nie polega 

na żadnem krętactwie, 
s 

obowiązuję się publicznie każdemu, komu się towar nie spodoba, zwrócić pieniądze 
bez jakichkolwiek trudności. Powinien więc każdy skorzystać z tak dobrej sposob- 
ności i sprawić sobie ten wspaniały garnitur, który szczególniej nadaje się na 


wspaniały podarek Ślubny i okolicznościowy, 
tndzież dla każdego lepszego gospodarstwa. — Nabyć można tylko u firmy 
A. AIRSCFHIBERGSS" 
Exporthaus von amerik. Patentsilberwaaren 
Wien, Il., Rembrandstrasse 19 |. — Telefon Nr. 14597. 
Wysyłki na prowincyę za zaliczką lub po otrzymaniu należytości. 
Proszek do czyszczenia 10 ct. 


+ER 


Prawdziwe tylko ze znakiem jak obok (kruszec hygieniczny). a A 

Wyciąg z listów uznania: 1986 30 » i. 

Pańską posyłkę otrzymałam i jestem z niej tak zadowołeną, że po- żę” A 
syłam dalsze zamówienie. Kraków 21 maja 1899. Ks. Amalia Czetwertyńska. re* 


Z nadesłanego towaru bardzo jestem zadowolona. 
Krystynopol, Galicya. Siostra Joanna, przełoż. Tow. N. P. Maryi. 
Z przysłanej zastawy jestem bardzo zadowolony i proszę o nową posyłkę. 
Lubaczów, Gralicya. Babić, kapitan. 


ROGESSOOOSOOEGICSOGGGGGGGGO< 
P => Ces. król. uprzyw. == 
| u u 
o Fabryki Szkła taflowego i Luster o 
> 
? KUPFER & GLASER 5 
© Tarnów-Dworzec. aka, 0 
i P. T. Publiczności potrzebującej szkła do okien i zwierciadeł, h 
b polecamy Swe wyroby, które pod. względem jakości O 
h nie ustępują czeskim i belgijskim. Q 
D =m Ceny bardzo niskie. m (;) 


+ TĘ 
> Główne staty: w Krakowie, l Dietla L. 38; We Lwowie, m. Sitata L. 4 (b 
GGBGOGGOGGOOGGJCSGGSSGGSSGS 


budowlaną — znajdzie stałe zajęcie u 
bndowniczego we Lwowie. Płaca stoso- 
wnie do uzdolnienia od 120 —250) kor. 
miesięcznie. — Zgłoszenia z podaniem 
referencyj przyjmuje pod: M. J. biuro 
gazet Olszewskiego, Lwów. 2052 2 3 


z czeskiego akc. browaru w Mor. Ostrawie: 
11 flaszek królewskiego . za złr. 1-20 
11 ri marcowego 0... T EE 

oraz z krajowego browaru w Skawinie: 
11 flaszek eksportowego . za złr. 1° 
NZ 4 marcowegókej ak na, I 
W S porteru TERN TTO 1 


poleca Reprezentaoya i Skład 


Henryka Fuglewicza 


w Krakowie, ul. Floryańska 33, telefon 32. 
Sprzedaż starych win, wódek i kuracyjnego 
koniaku bardzo korzystnie. 


1802 2I 30 


Pokoje umeblowane, 


frontowe, z widokiem na planty, schlu- 
dne — wynajmuje zarząd Hotelu 
Centralnego na sezon zimowy osobom 


w wieku od 12—14 lat. z ukoń- 
czoną IL. klasą ghnnaz, lub realną, 
religii rzym.-kat., z dobrego domu. 
przyjętym zostanie jako prakty- 
kant do handlu korzeni. win. ma- 
teryałów, papieru, oraz przyborów 
szkolnych, pod firmą: 4060 2 3 


J. Michnik w Bochni. 


AABARADRARDAGA 
Staś i Grześ, vio e. ja 


i matki. nie mający krewnych. bez opieki — 
drugi dziewięcio-letni, z dalekich wywieziony 
stron — poszukują sobie katolickich rodziców 
lub opiekunów, chcących ich wziąć na wy- 
chowanie. 

Staś zdrowy, ciemny blondynek. z niebie- 
skiemi tęsknemi oczyma, o miłych rysach twa- 
rzy, na wiek swój rozwinięty. temperamentu 
żywego, wesoły, w obcowaniu z drugimi łago- 
dny i posłuszny. Grześ, starszy, równie zdro- 
wy, blondyn o dowcipnych niebieskich oczach, 
wesoły i figlarny. W wychowaniu trochę za- 
niedbany. ale bardzo inteligentny. charakter 
dobry. 

O Grzesiu bliższych informacyj udzieli Prze- 
łożona Sióstr Felieyanek na ul. Blich Mr, I2 
(Zakład Staruszek); o Stasiu: Przełożona domu 
Sióstr Miłosierdzia, ul. Piekarska (Dom Pracy). 

Staś i (Grześ proszą najuprzejmiej 5zan. Re- 


dakcye pism o łaskawe powtórzenie ich siero- 


poważnym. — Wiadomość: Hotel “» | 
cej prośby. MIŻU 5 0 


ZasSsów m Czarną 


poleca do kultur jesiennych: sadzonki leśne, drzewka 
parkowe, krzewy ozdobne i rośliny pnące 
po cenach najniższych. Katalogi opłatnie. 1899 12 15 


000000000000010000000000 


` Aa 

sf właściciel Szkółek. 

5 A. Denizot, "roma s, 
poleca 

% wszelkie drzewa i krzewy owocowe i ozdobne konifery, 


© drzewa alejowe 3< flance szparagowa | truskawkowe 3< wysadki ma 
żywopłoty i t. d irga 


DEK Cenniki illustrowane na żądanie darmo i opłatnie. "MM 


BODOBODDOGOODOŻOOODODODOODOBE 


Wspaniałe Wydawnictwo Polskie. 


„Na Około Swiata“ 


wychodzi w miesięcznych zeszytach, z których każdy zawiera 8 obrazow na 
kartonach. 
W wydawnictwie tem pomieszczone będą: 
widoki najpięknicjszych okolie, krajobrazów i typów mieszkańców wszystki h pięciu części 
świata, nie wyłączając okolic polskich i Ziemi świętej według oryginalnych zdjęc fotograficznych 
w kolorach naturalnych, tak, że po wyjściu każda servya utworzy 


WSPANIALE ALBUM 


pojedyńcze zaś obrazy, Oprawione w ramy, stanowić mogą piękną ozdobę 
każdego salonu. 
Cena zeszytu wynosi 45 ct., z przesyłką 50 ct 
Prenumerata na cały rocznik składający się z 12 zeszytów wynosi 5 zł. 40 ct. 
z przesyłką 6 złr. 
Prenumeraty przyjmują wszystkie znaczniejsze księgarnie w kraju i zagranicą. 
Maministracya „Na około świata 
Lwow, Pasaż Hausmana 9. 

Nowi prenumeratowie nabywać mogą o ile zapas starczy L szą Seryę wydawnictwa (12 zeszytów) 
zawierają 96 obrazów kolorowanych z osobnym tekstem. 

W nader ozdobnej oprawie 7 zł. (14 koron). 


1119 20 0 
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Nakładem Wydawnictwa „Nowej 
Reformy“ wyszły i są do nabycia 
w ksiegarni G. Gebethnera 
i Spółki w Krakowie, Rynck 
główny, tudzież w Administracyi 
„Nowej Reformy“: 


Listy zaboru rosyjskiego 


serya IX. 
Odbitka szeregu korespondencyj ory- 
ginaliych, zamieszczonych w „Nowej 
Reformie*, o stosunkach w Królestwie 
Polskiem, obejmująca 164 str. druku 
in 8vo. Cena 60 ct. 


Ugoda polsko-rosyjska 
W swietle prawdy, 


odbitka „Listów z Warszawy“, za- 
mieszczonych w „Nowej Retormie*. 
obejmująca 52 strony in Svo. Cena 


000000 
000000 


ooo000 [isty z zaboru TOSTJSKIĘJO 200000 
000000 al 000000 


Odbitka szeregu korespondencyj ory- 

ginalnych, zamieszczanych w „Nowej 

Reformie* o najświeższych wypad- 

kach w Krółestwie Polskiem, obej- 

mująca 124 strony druku in 8vo. 
Cena 50 ct. 


Niedziela, 28 Października 1900. 


NOWA REFO MBM A 


| PWVWYWYWYWWWWWOWYWYWYWYWYWYWI 
NAJLEPSZE HYGIENICZNE 
Towary Gumowe 
do celów sanitarnych 

polecają 133 129 0 

Reim i Spóika 
w Krakowie, Rynek 37, linia A-B, 
Cenniki darmo. — Wysyłka dyskretnie, 


q, 


+ 


Moja prawdziwa woda kolońska, 


destylowana według recepty wynalazcy, mego 

Pradziada, znaną jest we wszystkich częściach 

Świata z podanym poniżej, prawnie ochronnym 
znakiem: 2040 2 10 


REŻ. 
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Jan Marya Farina 


w Kolonii, Jülichs-Platz Nr. 4, , 
patent, dostawca cesarskich i królew. dworów. 


80 AR 
Konces. Zakład instalacyjny 


e dla centralnych wodociągów, 


2 łazienek, wodotrysków itp. 


Watystewa Karola Stopiiskiego 


w Krakowie, ul. Sławkowska 11. 


Doświadczony wieloletnią pra- s 
ktyką za granicą, urządza najdo- 
kładniej wodociągi z całą elegan- $ 
cyą i po najniższych cenach — 

4 utrzymuje na składzie wszelkie 
armatury, klosety 
różnej konstrukcyi i wanny 
metalowe. 1910 8 8 

Kosztorysy za darmo. 


Heima Meldingerowskie piece, 
Przez wynalazcę prof. dr. Meidingera wyłącznie 
upoważniona fabryka 

i k. nadwor- 


e 
H. HEIM, $R ien 


Wiedeń-Döbling 
i I, Kohlmarkt Nr. 7. 
PRAGA, Hybernergasse 7. BUDAPESZT, Thonethof. 
Patenty we wszystkich państwach. | 
Pierw. nagrodami odznacz. na wszyst. wystawach. 
Wyborne regul. wentyl. piece 
z kominkami. . 
i ń. S biur itd. 
)o mieszkań, szkół, 
ak skromne a gustowne. 
Jsowolnie długo można palić 
koksem: do 24 godzin trzymają 
ciepło po napaleniu węglami 
kamienneni. ' 
Opalanie kilku pokoi tylko 
jednym piecem. 

Piooe wagonowe 
„Heima 
piece Hestia. 
Heim'a kominki 
dym niszczące. 

Napełnianie bez hałasu. Przy 
usuwaniu popiołu i Żużli nie 
ma kurzu. By oczyścić z kurzu, 
można wierzchnie sciany odjąć 
nie rozbierając pieca. 

a dymu. Zar trwa przez 
czas nieograniczony. Nadają się AA 
paliwa. Dotychczasowe osłony komin aA 
być użyte. Jeden kominek może 08" 
kilku pokoi niezależnie. 
„Heima a 
Piece Meidingerowskie. 


DINGER-OFEN 


Kominy nie wydaj 


Ostrzegamy 
przed naśla- 
dowaniami — 
zwracając W- 
wagę na znak d 
ochrony. jak tu obok, odlany na W 
stronie drzwiczek pieca. 


„Heima“ 
kaloryfery niszczące dym: 
CENTRAL. OPALANIA wszelkich systemow. 


Suszarnie do celów gospodarczo-rolniczyć 
i przemysłowych. 
Prospekta i cenniki za darmo i opłatnie. | 


wnętrznej 
1593 12 0 


~ 


806869569 
ò Doniesienie! 


7 


winami 
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wygranej i nie byta W3 A gd 
2 ilością wielkich wygranych, 
to — jak się zdaje — 108), POS 

SR R i już na 
bea, dama zęklnię Juk a 
długi czas przed ! iągnieniem 1 EH 
rozprzedane — Jest Ba tora 
godną rzeczą, ażeby prospe“ armo 
otrzymać można na żądanie > Na 
i opłatnie, zamawiać c zada: 
podstawie tych ngopen natych- 
dzące zlecenia uwzględni Aiie 
miast m RE sem 

j : adresem — 
dokładnym i czytelnym ROBA LĄ 
przyjmuje pod: 2026 3 3 ( 


„Urzędowy prospekt: 


Haasenstein & Vogler w Wiedniu. 


h 
Ó 
O 


(p 


Karty pocztowe i 
Mane waed PAN TADEUSZ. 


Iilustracye Czesława Jankowskiego (Paryż) 
i Włodzimierza Tetmajera. 


Serya I 10 kart. grawur. 1 kor. 20 hal. 
„ILG AN 20 


Do nabycia w księgarniach i znaczniejszych 
handlach papieru. Za nadesłaniem należy tości 
przekazem wysyła franco: Sałon malarzy 
w Krakowie. 1882 B 10 


zajaczek i Lanky 


Fabryka wyrobów wełnianych w Kętach 
Skład: Kraków, w. Bracka 5, 


przyjmują dostawy 
dla wszelkich Instytucyj duchownych, 
rządowych, krajowych i prywatnych, 
wyrabiają i polecają: . a 
Sukna, Korty, Czesanki, Sieraczki 
(Lodeny), najmodniejsze — z własnej 
jakoteż z angielskiej i Z francuskiej 
przędzy, | 
Koce, Flanele, Wełnę do watowania 
i Podszewki. 198+ 50 


Ceny fabryczne | Próbki franco! 


Wyroby nasze ochronione są plombą. 


| 


” id 


SKŁAD DYWANÓW. 


PUCHNER. 


ów, Stradom 1. 
Krako í e własny), 1949 9 15 


oleca swój bogato ie | : 

ad wszelkich towarów D awamych, 

sh i franonskich jędwabnych 
materyj, czarnych i kolorowych, 


oraz wielki wybór 
i ońskich i pluszów czar- 
aka orowych, znow. | ae 
kolorowych Ainea 
Wielki wybór chodników, dywa- 
nów angielskich i smyrneńskich 
w najnowszych „deseniach sece- 
syjnych; oraz wielki wybór por- 
tyer, kap pluszowych. wełnia- 
nych firanek, jakoteż najnow- 
szych szwajcar. stor tiulowych; 
oraz wielki wybór 
pluszów kolorowych i buretów na 
pokrycie mebli, 
sciowv i hurtownie 
poj a A NAŃ 
tudzież resztki materyj jedwa- 
bnych, czarnych i kolor., oraz 
resztki materyj wełnianych, po 
cenach o połowę znizonych. 


wi SKŁAD KOLDER JEDWABNYCA. 
znakomitej dobroci — 
najnowszej konstruk- 
cyi, ostatni model te- 
goroczny — ze wszyst- 
kiemi przyborami, ze 
względu na koniec se- 
zon po znacznie znl- 
żonych cenach, to jest po 140 1 po A 
sprzedaję. Pneumatyki zewnętrzne no x 
w kor. Szlauchy po 6 kor. Mało RAR 
wery różnych pierwszorzędnych DĄ a 
1899—1900 po 80, 90 i 100 kor. — asta 


)—190 c iu 
zamówienia rowerów wykonam po a 
15 kor. zadatku, reszta za zaliczeniem.— i 


FAHRRADHAUS 1788 5 7 
M. RUNDBAKIN, 1X, BERGGASSE 3, WIEDEŃ. 
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SKŁAD KOCÓW SŁAW U CK EC MH. 
KAEOQOTA AGVZTMS 


MODNALHAZS 


Najlepszemi 


deserowemi 


leczniczemi 


Q 
G 


£ 


sg 


ę 


| 


® 
DD 
Towarzystwa 
uprawy wil 


ACHAJA 


w Patrasie. 
Główne marki: 
MAVROD APHNE 

(czerwone 1 słodkie), 
Achajskie (białe 1 me 
słodkie). 


u 
D 


Główny zastępca: 
C. J. SCERAUTE, 
Wiede, IX, Frankengasse b. 
| Składy w Krakowie: | 


Józef Kuczmierczyk, 
] Jan Strycharski, 2024 2 6 
Ad Konstanty Wiszniewski. 


g 


Lb) 


artystyczne. 


legier „Niemiec i.t. 
m jących 


olęcana przęz Austro- 
pożywienie dlo dzieci zdrowy 


o nabycia wapieh ch 


; 


% 


Wystawa. 


Niniejszem pozwalamy sobie zwrócić uwagę na 


nasza} ZZ ystawe 


Oryginalnych Singera Maszyn do szycia, 


urządzoną przy pomocy Świetnej Gminy „miasta Krakowa, w bu- 
dynku dawnych koszar Obrony krajowej w Krakowie 
przy ul. Karmelickiej, naprzeciw zakładu Józefitów 
(przystanek tramwajowy). a 

Otwarcie Wystawy, na którą uprzejmie RO” Publiczność 
zapraszamy, nastąpiło dnia 22 października b. r. o godzinie 1lej 
przed południem i trwać będzie do 10 listopada DD: 

Wystawa obejmuje większy wybór naszych maszyn 
najnowszych konstrukcyj, tak dla celów przemysłowych, jak i do 
użytku domowego. Wszelkich wyjaśnień co do praktycznego za- 
stosowania tychże maszyn, których część jest poruszana moto- 
rem, część zaś nożnie, udzielamy z całą gotowością. | 

Na Wystawie znajduje się bogaty zbiór wzorów szycia, wy- 
konanych na tychże maszynach, a mianowicie z działu: szewstwa, 
rymarstwa, krawiectwa, konfekcyi damskiej itp., oraz artystyczne 
hafty maszynowe, nadto roboty aplikacyjne 1 ażurowe. 

Zwiedzanie Wystawy bezpłatne. 


Singer Co., Tow. Akc. Maszyn do szycia 
Kraków, ul. Szpitalna Nr. 40, 


1962 6 0 


< |. „ A 


dawniej Friedr. Bayer & Comp., Elberfeld. 
Somatosa 


rozpuszczalne białko 


i sole) jako prawie nie 


jest najwybitniejszym środ- 


zawiera pożywne pierwiastki mięsa (ciałka białkowe 
mający smaku — łatwo się rozpuszczajaący prosze 7 PET a NC = 
P . dla osób słabowitych, źle dotąd R SA Paini 
iem poSI nym cych cierpienia nerwowe, chorobę a 8 i olegliwości 
h 0 Bf or. elska chorobę 
żołądkowe, dla położnie, dla dzieci mających AC b 
dla ozdrowieńców i t, d, w form 


SOMATOSA z żelazem dla niedokrwistych 


przez lekarzy polecana. 
z somatosy i 2%/, żełaza w organicznej formie. 


Somatosa żelazista składa się 
SOMATOSA podnieca apetyt bardzo. 


Dostać można w aptekach i drogueryach 


WYBITNY ŚRODEK POSILNY. x 
++94$ 
© 


608 15 22 


OTOT ITTI 


: NA PORE! 


Paltota zimowe, płaszcze, ubrania, uniformy, 

okrycia i suknie damskie każdego rodzaju farbuje 

się trwało lub czyści chemicznie przy pomocy maszyny 

bez prucia wraz z watowaniem, że wyglądają potem 

jak nowe, i oddaje się uprasowane zupełnie zdatne 
do noszenia. 


Spieszna dostawa! Znakomite wykonanie! 


ZŁYGMUN'I FLUSS 


największa galie. farbiarnia sukien i pralnia 
chemiczna. 


Własne składy fabryczne: 


w Krakowie tylko przy ul. św. Krzy Za 1. "7, 
we Lwowie tylko przy ul. Sykstuskiej 1. 26. 


FABRYKA: Berno, Zeile 38. 
Z powodu nadużyć proszę dobrze uważać na moją firmę! 


+22222909299909999099 
2l ciągnień 


2039 2 10 


0999999999 
9999099999 


Dni ciągnienia 


Główne wygrane 
tej grupy. 


w każdym roku. 


2 stycznia | 1 lipca rocznie. Koron 70.000 Koron 40.000 
pM a 1 sierpnia 4 „ 100,000 Lirów 20.000 
l lutego |16  , Ogólną główną wygraną | rirów 20.000 Koron 90.000 
i tlko 1 września w jednym roku Koron 90.000 „ 20.000 
1 marca 1 » „ 40.000 ,„ 20.000 
ie ; 5 około 1.200,000 koron, 40.000 _„ 100.000 
1 maja 2 listopada $ : . [| Lirów 35.000 Lirów 35.000 
5 h 8 przedstawia następująca polecenia | Kor, 100.000 Koron 70.000 
>: » 15 a godna grupa losów z natychmia- „ 90.000  „ 40.000 
15 7 16 stowem prawem do wygranej 70.000 „ 90.000 
ie po spłaceniu pierwszej raty u 30.000. 


mnie wprost.} 


1 weg. hipoteczny upraw. do gry, 1 wtoski los krzyża, | 
1 3% los ziemski uprawniony do | 1 austryacki los krzyża, 
gry I. emisyi. 1 węgierski los krzyża, 
1 30 los ziemski uprawniony do 1 los Bazyliki, | — 
gry Il. emisya, 1 węgierski los Josziv. 
Tę grupę można otrzymać na 29 rat miesięcznych po 10 koron. 


i iu pi j . Pierwszą ratę zaleca 
chmiastowe wyłączne prawo gry po zapłaceniu pierwszej raty a 
H ber przekazem póóztawyjak dalsze spłaty uskutecznia się przez pocztową kasę oszczę- 
R dności, nie płacąc porta. 


EDWARD URBAN, Dom bankowy. Berno, 
Wielki plac Nr. 25, dom własny. 
pk Rzetelnych agentów przyjmuję wszędzie. Ceny niskie. Prowizya dobra. 1714 9 10 


a 
*oeguery żk_ od fóbnyki R. KUFEKE WIE 


| lepsze 


liwoś 


„najtańsze 
ci jelitowe 
DEN Via 


ui 52 


160 


ND 
HE 


_ 


| 
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Założony w r. 1806 


HANDEL WIN 


pod firmą 


Strzelba Driling lancaster. mał 
Wiadomość w 
ul. Floryańskiej Nr. 43. 2053 2 


NAJLEPSZE 


Mydełka toaletowe, Perfumy we flako- 
nach Í na wagę, oraz oryginalną Wod 
kolońska poleca 1448 32 59 


Dla osób s 
wypróbowane przez lekarzy 


tokajskie, wina węgierskie i greckie 
znakomitą herbatę kil 
wódki poleca handel 


A. CHOCISZEWSKIEGO 


tuż za wałem kolejowym. 


0000 


ZMIANA LOKALU. 


Mam zaszczyt zawiadomić PAE 
Publieznośc, iż przeniosłam Ma- 
gazyn okryć damskich z ulicy 
Floryańskiej na ul. Grodzka 10. 
dom W. Bajera. 2080 2 6 
Bronisława Baum. 


Interesnujacą nowością jest nowy sztuczny 
materyał opałowy i 
| „i 


mo HEKLA = 


odznaezony dużym medalem srebrnym na 
Wystawie przyr.-lekar. w Krakowie, 
najlepsza i najtańsza podpałka świata 
fabryki J. Miętta, S. Bandrowski i Sp. 
w Ludwinowie pod Krakowem. 
Patenta: austryacki Nr. 3,184, węgierski Nr 


14.895, niemiecki Nr. 105.196, oraz inne euro- 
pejskie. 

Materyał ten podpala węgle iekoks w każ- 
dego rodzaju piecach bezpiecznie, wygodnie, 
prędko i pewnie, bez użycia osobno drzewa. 

Rezultat nadzwyczajny. 

Tańszy od drzewa i węgla, pół kilograma 
tego materyału ogrzewa piec żelazny średniej 
wielkości w I0-ciu minutach, bez dodania do 
tego węgli lub drzewa, nie sprawiając ża- 
dnego vdoru, 

lo dekagramów wystarcza do podpalenia 
najgorszych węgli w piecu. 

Kilka kawałków „Hekli” rzuconych pod bla- 

chę kuchenna rozgrzewa ją w paru minutach 
do ezerwoności, przeto nadzwyczaj dogodnym 
jest środkiem do przygotowania naprzędce „her- 
baty, kawy, sznycła, rozbratla i t. d. 
_ „Hekla* jest do nabycia u pp. J. Erkera ul. 
Szewska, Tarnawskiego ul. Sławkowska. Stan. 
Szczygielskiego ul. Stolarska, Józefy Laszkie- 
wicz ul. Floryańska, oraz w składach węgli. 
nafty i innych sklepikach; w Podgórzu w skle- 
pie Kałędkiewicza. 

Zamówienia większe przyjmuje Skład nafty 
W Krakowie, Kleparz 18. Zamówienia z pro- 
Wincyi uprasza się nadsyłać wprost do fabryki 
w Ludwinowie, poczta Podgórze. 1873 5 20 


działają na skóre nadając 
elastyczność piękna pięć 1 


105 35 38 
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ea Poszukuje się 
małej, używanej 


kasy. 


Zgłoszenia pod: „Kasa“ 
przyjmuje Administracya 


„Nowej Reformy.“ 2006 6 o 


; Orr OrOr OHOO 


zużyta, jest do nabycia. 
Restauracyi przy 


Czesław Śmiechowski 
w Krakowie, nl. Mikołajska L, 4, | 
łabych 


wyborne stare koniaki francuskie 


0 3:30, wyborne 
204% 2 Ib 


w Krakowie, ul. Kopernika Nr. 20, 


J. Gralewski 


w Krakowie, ul. Grodzka, 44 
utrzymuje na składzie wina we- 
gierskie. austryvackie. francuskie. 
reńskie i inne. oryginalny Co- 
gnac i araki francuskie. oraz 
wjstałą śliwowicę syrmińską i 
sprzedaje je w większej lub 
mniejszej ilości. po cenach 

umiarkowanych. 

Składy transitowe dla prowinevi przy 
ul. Kanoniczej, L. 20, ul. Brackiej, 13, 
1 ul. Stolarskiej, 5. 1940 2 lo 


Cenniki bezpłatnie. 


W celny. Sukuna, Kamgarny, 
Barchany. Flanele, 


Płótna, Bieliznę gotową, 
Artykuły trykotowe, Chustki. 


U 


0060000000009609002 


Uczeń 


znajdzie umieszczenie 
w cukierni Lwowskiej 


JANA MICHALIKA 2v 12 


w Krakowie, ul. Floryańska 45. 


Wiktor Zakrzewski 
ZEGARMIS"T R z 
przy ul. Karmelickiej Nr. 14, 


poleca swój nowo zaopatrzony zakład. w kū- 
rym wykonuje wszelkie roboty własnorecznie. 
po najprzystępniejszych cenach. pod sumienna 
śWarancyą. Poleeam się Szanow. Publiczności 

ESY 740 


W. 


i Z poważaniem 
Zakrzewski, zegarmistrz w Krakowie, 
ul. Karmelicka Nr. 14, 


38 Potrzebny uczeń do praktyki. GQ 


BOCDOGIEGOGOGE 
Koronki prawdziwe! 


od 200 do 500 złr. sztuczka. złożono 
w Magazynie 

T. Hryniewieckiej, Kraków, ul. św. Marka 8. 

. Tamże wiele innych przedmiotów nowych 

i używanych. jakoto; stroje damskie i męskie. 

futra. starożytne bronzy i obrazy, perskie åy- 

wany. makaty i t. p. do nabycia. 1976 6 24 


00000000000000 


Adolf Pion 


udziela lekeyj tańców salonowych 
u siebie w domu i po domach 
prywatnych. 1925 7 10 


Pracownia sukien damskich 
i dziecięcych 1570 
Kraków, ul. Mikołajska 1. 3, I. p. 


Główny sklep znakomitych 


wyrobów masarskich 


z fabryki 1841 12 15 
Franciszka Gargula 
znajduje się przy ulioy Szpitalnej Nr. 7 
w domu p. Siedleckiej. 

Filia tejże fabryki przy ul. Karmelickiej Nr. 21. 


Dwa razy dziennie świeże wędliny. 
Patenty na wynalazki 
wyrabia i zużytkowuje 55510 


inż. Kazimierz OSSOWSKI 


międzynarod. biuro patentowe 
Berlin, W. Postdamerstrasse 3. 


PIĘKNOŚĆ NIEZAWODNA 


otrzymuje się przez użycie Mydła glioery- 
nowo-bensoesowego J. Wiśniewskiego, 
które usuwa piegi, liszaje, wągry i wszelkie 
wyrzuty, czyniąc płeć piękną, białą 
Składy: w Krakowie J Wiśniewski skład 
apteczny, ul. Stradom 7; w Bochni Jan Mi- 
chnik, droguerya; we Lwowie Fridrich Bea- 
Tk ul. Hetmańska 4 — 7 powodu licznych 
podrabiań uprasza się wyraźnie żądać „My 
Jakóba Wiśniewskiego, magistra Rak i 


116 15 0 


e) 


A RRRS 

A ZMIANA LOKALU. 
Magazyn Konfekcyi Dziecięcej 

Lotti Korall 


przeniesiony z ul. Grodzkiej 31, na 
Plac WW. Swietych Il. 


ma gotową garderobę dziecięcą dla 
chłopców i panienek, jak również: 
kapelusze oraz bluzy dla daru 
jedwabne, wełniane oraz baty- 
stowe matynki i kostyumy po 
nader niskich cenach. — Przyjmuje 
wszelkie zamówienia. 1852 5 12 


6 Nr. 


Pierwsza polska fabryka rękawiczek i bandaży 


247. 


k NOWA REFORMA. Niedziela, 28 Października 1900._ | 


A. Mirkiewicz w Krakowie, 


poleca wszelkie rękawiczki sezonowe, oraz paski damskie, 


pod 
pugilaresy, szelki, podwiązki itd. 1857 1130 


firmą 


Ml 


p 
| 
b 
| 
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Filia: ul. Szewska Nr. 2 — Fabryka: ul. Mostowa Nr. 4. 
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POREBSKI i ZIMLER 


w Krakowie, Rynek s, 
polecaja NA SEZON ZIMOWY 


po cenach najniższych i wielkim w wyborze: 


2059 1 12 


| yrłóczkoWe 


35 | | (l ci | izki, 022P 


qp eczki, 
Kattan 


najtańsze i najpiekniejsze, wspaniale illustro- 
wane pismo dla kobiet, zawierające wielkie 
tablice krojów, wykonane przez znakomi- 
tych krawców paryskich. oraz dodatki powie- 
ściowe i nutewe — kosztują kwartalnie tylko 
90 ct. (1 kor. 80 hal.), rocznie 3 złr. 60 ct. — 
Obecnie drukują „Mody paryskie“ bardzo przy- 
stępnie ułożoną: Naukę kroju sukien i z 
bielizny. — Prenumeratę nadsyłać należy do 
Administracyi „Mód paryskich we Lwowie, ul. 
Akademicka Nr. t0. 


DEE Numery okazowe na żadanie 


wysyła się grań. 2046 3 30 A hot: kie 
Po powrocie z Paryża, Kamas 76 tane 
Ed ` > i a 
Pracownię; | drien wwe 
| zane, 3a. 
mechaniczną |$ %7% ; biale; 
powiększyłem i przeniosłem z ulicy włóczkon e 


św. Anny Nr. 6 na dawne miejsce 


t.j. na ulicę Grodzką Nr. 53, 
col. jur., parter. 
Przyjmuję także wszelkie zamó- 
wienia prywatne. 2048 1 8 
Władysław Grodzicki, 
mechanik c. k. Uniw. Jagiell. 


KATOLICKI 


Magazyn płaszczy damskich 
Maryi Włodarskiej 


w Krakowie, Rynek główny 45, 
linia A—B, 


poleca w wielkim wyborze, od najskro- 
mniejszych do najwykwint.. żakiety na 
wełnianej wacie od 14—30 złr., saki 
od 20—50 złr., peleryny od 12—40 złr. 
i futra od 40—90 złr. 1712 3 0 

Ceny stałe. — Usługa skora. 


-B020000000000< 

NOWO OTWARTY | ? 
kład papieru, materyałów do pisania I rysowania, 
przyborów szkolnych oraz kancelaryinych, ksiąg $ 


> AD v, mie anni +++ $ 


POD FIRMĄ J Ó 
ò Janeczek i Wojciechowski © 


w Krakowie, Rynek gł. S, naprzeciw kościoła św. Wojciecha, c 
obok magazynu pp. Porębskiego i Zimlera, 2065 1 6 


poleca się łaskawym względom Szanownej Publiczności. d 


GGREOBGGGSOEG=GGOSGGGGGSOGGO 


MAGAZYN UBIORÓW MESKICH 
Maurycego Kirschnera 


przeniesiony został na ul. Floryańską L. 3%. 
Powiększając takowy, zaopatrzyłem w wielki wybór najnowszych materyałów. 


Polecam się nadał łaskawym względom Szan. Publiczności. 2058 1 3 


ŁO 


OOIOOGIOGIOOOIOKOOOIOOOKOPIOIGEE 
DUŽ © pieniędzy mogą zarobić osoby wszel- 
kich stanów, przez zajęcie się sprze- 


dażą ustawowo dozwolonych losów na raty, — Szczególnie jako 
(2 zarobek uboczny poleca się tym, którzy mają dużo znajomych. 
Przy stosownej Czynności także stała płaca. 

Zgłoszenia pod: „BZBQOO* przyjmuje Administra- 


„Nowej Reformy.* 


Dra Rosy balsam na źołąek k Praska maść domowa = 
ERA 


z apteki B. FRAGNERA w Pradze |——— 


jest dawnym uajprzód w Pradze używa- 

nym środkiem domowym, który utrzymuje 

rany czyste i ochrania je, koi zapalenie 
i bole i działa chłodząco. 


jest więcej niż od 30 lat ogólnie znanym 

środkiem domowym, o skutku podniecają- 

cym apetyt, wzmacniającym trawienie 
i łagodnie rozwalniającym. 

Duża flasz. I zł., mała 50 c., pocztą 20 c. więc. 


Ostrzeżenie! Wszelkie części opa- 
kowania mają obok umieszczony, 
prawnie złożony, znak ochronny. 


Główny skład: 
róg Spornergasse. 


Apt. D czar. orłem B. Fragnera, e. i k.n. dost. Praga “mate strona 


Codzienna wysyłka pocztowa. Składy w aptekach Krakowa i Austryi-Węgier. 


Wódka francuska. 


SAKIS-AL-SAKIS, 


aksamicie i do napryskiwania. 


KK LEIN BERGA 
Magazyn aparatów fotograficznych 
w Krakowie, hotel „pod Różą. 


Sprzedaje również rowery „Patria i bezłańcuchowe 
„Noricumć” po cenach niebywale niskich. 1224 25 30 


LINOLEUM 


(OSOBLIWY HANDEL) 

w kolorach na wskróś przechodzących 
wyroby krajowe i zagraniczne; 

najtrwalsze pokrycie podłogi do całych przestrzeni, także jako chodniki, podkładki przed 


umywalnie i jako wielkie dywany. 
F. C. COLLMANN'a Nachfolher A. REICHLE, WIEDEŃ. 
I.. Kolowratring 3. 


i813 11 12 


M. Niemetz 


Kraków, Sukiennice 30, 


od strony ratusza, 
(Magazyn założony w r. 1873) 


poleca Szanownej Publiczności swój 


zakład optyczno-mechaniczny. 


Okulary, ćwikiery i lornetki damskie w wielkim wyborze, dobiera 
osobiście lub według wszelkich recept lekarskich bez podwyższenia cen. 

Utrzymuję szkła kryształowe i diatragmowe, polecone przez naj- 
słynniejszych okulistów. A , 

Skład ciepłomierzy lekarskich, pokojowych za okna i t. p. 

Wykonuje wszelkie urządzenia dzwonków elektrycznych. 

Skład arystonów i szkatułek samogrająacych 
około 700 mełodyj, od 14 złr. wzwyż. | 

irafofony Cołlumbia 1 walce. 

Skład aparatów fotograficznych, klisz i chemikaliów, jedy- 

nie najtaniej według oryginalnych cen fabrycznych. 1966 5 25 
Ciemnia fabryczne gratis do dyspozycył. 


ce 


Perilumerya i przybory toaletowe. 


Oliwę kaukaską 


| Pasy I Gurty do maszyn PŁASZCZE GUMOWE < s - <q R Podeszwy wkładkowe 
r vi AT | alre Płachty nieprzemakal; 4 g i) pill | | = 2 do bucików do maszyn rolniczych 
ZYKA okół: Pantofelki „2 e Ę a i A S 3 Podeszwy MES i wW 
i $ domowe E EE A a Ak OX UTN gumowe wi koania 
Weże gumowe parciane ala OFE a Kraków, SIALE r. I po or. 56 
i spi OSA 6 SCAGAS Nr. 3 po kor. 48:— 
i spiralne, e%% 3 Rynek Nr.37 |ĘGZ ZŚS SZ p 
Latarki stajenne i ręczne, G A > SAN linia A-B, [p2 SAE NS | Nr. 4 po kor. 44,— 
Wiaderka do gaszenia ognia. A E Ę aa 2 polecają EJ B p M J 5 n Oliwe amerykańską 
NONE. ME : S a sr, ź 5 £ È SA po kor. 64— za 100 kg. loco 
Sinny kamień (witryol miedzi) „Sg ©- o A D0 [=] Z EJ © Kraków. 
do bajcowania pszenicy, ROW 5 L Ag. e) najtańszych / >AS £ A S Į | Oliwę leccerską do maszyn, 
Ą akwarelowe, « SB m E Z z U HNYYTYYYY zy 
na myszy polne i domowe. Zaue ST. 0, 
Tale 1 Kasetki Ż 5 ja 4L8NŃ rosyjskie | Smarowidło nieprzemakalne 
Szczotki i Zgrzebła do koni, | z farbami kompletne, 5 A * FS 2 i amerykańskie, na obuwie, 
Smarowidło na kopyta, PRZYRZĄDY do malowań 22 Z 3 ARTYKUŁY gumowe Amarowidło do osi belgijskie. 
Mydło do siodeł, olejnych , akwarelowych, 2 g chirurgiczne —— ARTYKUŁY B +——"Ę 
Płyn restytucyjny „Kwizdy*, | na terakocie, porcelanie, sA hygieniczne — PRZYRZĄDY | SUMAROWIDŁO i LAKIERY 


lekarskie — PAPIER klosetowy. do uprzęży. 1659 9 0 


JAN IHNATOWICZ. 


OPTYK i MECHANIK. 
Kraków 39, A-B, 


poleca swój obficie zaopatrzony 
magazyn wyrobów optycznych 
imechanicznych. 
Wykonuje wszelkie urzadzenia 
dzwonków elektr. i telefonów. 
Utrzymuje w znacznym wyborze 
sztuczne oczy ludzkie. 
Grafofony orygin. amerykańskie „Columbia“ od 80 kor.: wałki 


do wszelkich systemów ograne kor. 2:50, nieograne kor. 1-50. 


BAK” Wszelkie zamówienia okularów lub binokli z szkłami kombinowanemi, bez 
względu na barwę, podług ordynacyi lekarskiej. wykonuje w przeciągu 24 godzin, 
w nagłych razach i wcześniej, we własnej szlitierni optycznej, urządzonej z popędem 


d sani, systemu Ty kt. 
BGGGGGG66B6B6B6OS9PBBRBBBBBGB 
Z dniem 16-ym października 1900 r. otwartą została. 
Generalna Agencya dla zachod. Galicyi i Slazka 
Towarzystwa Wzajemnych Ubezpieczeń 


„Unio Catholica 


w Krakowie przy Małym Ryku L. 1, 
i ubezpiecza: 


1) od szkód ogniowych wogóle: 

2) od gradobicia; 

3) dzwony kościelne od uszkodzenia; 

+) oszklenie wszelkiego rodzaju; 

5) od wypadków, wzgłędnie uszkodzeń cielesnych; 

6a) na życie i rentę we wszelkich kombinacyach; 

b) specyalny dział dla ubezpieczeń posągów dla córek; 
oraz pewnego kapitału dla synów; 

7) od wypadków włamania i okradzenia. 


Informacyj wc wszystkich działach ubezpieczeń udziela się na każde ` 

żądanie w biurze Towarzystwa, lub też listownie. ; 
P. agenci z odpowiedniem stanowiskiem socyalnem są pożądani. 

! Warunki ubezpieczeń nadzwyczaj dogodne! 2034 2 8 


ZEG6BGDBGBGO8083380B8R08398888 


Wyciąg zZ ee 


bułek, cukru, o- 
rzechów, czeko- 
lady, migdałów 
i t. d. 
Wysokość 85 em. 
Bębenek trący 
a można wyjmować 


Nadzwycz. prakt.! 
złr. 140. | 


przepiękna lampa 
najlep. systemu, dająca 
płomień kulisty, zapala- 
jąca się w sposók prosty 
Najtańsze swłatło ! 
Zużywa na godz. 14/, ct. 
Bardzo pięknie niklow. 
maszynka mosiężna. 


Cena całej lampy zir. 2'25 i 


Z widokami 


Z Drukarni Jagiellońskiej w Krakowie (ul. Jagiellońska Nr. 10). 


Central- Versandihans EMIL STORCH w Więdnin, (l, Mariablilerstragot Nr. 7. 


Szczególnie godne polecenia przedmioty: 
My s A i j P s lie Modne . 
Ubrania męskie Ubranie strzeleckie | Koszule damskie p Elegancka toaleta z materyi 
ero TeRi z dobrego szyfonu, ARTUSZKI | | amy 4 = 
=", fosień 1 i z dobreg akłaku - oo REI A Nr. 
na jesiecit 1 na zime r le) ze szwajcarskim d. s 
i fason sacco, SĄ (lodenu). brunatne A Awi A ak 2 z modnej dobr. 
Ceny jednorzędowych p lub szare, z zielonemi wcięciem 80 ct., - pięknym okładem krepy 
dobrego l. BA x E R ACpd a 
h Z Wp e 3 wyłogami Sagem w ksztgł- Całkowita wielkość wełnianej. 
ernen. g Bardzo trwałe i okazałe! cie serca złr. 1:40, złr. 1'10. . Nadzwycz. gu- 
modnego szewiotu Dla chłopców z wolecieyi T N guzicz- | Fartuszki we wszelkich Ák kiticaoti 
maea na ra v e . > 
9 złr., od 8—5 lat 4 złr. 50 ct. | Gładka koszula damska z dobrego fasonach w bardzo oh- Hj dzony Żakiet 
czewiotii skoślego od 6—9 lat 5 złr. 50 ct. trwałego płótna, 3 sztuki 2 złr. fitym wyborze. składa się z 
"WE -. iki p | falbankowej 
złe. 1250, Dywaniki przed łóżka | r Szyfon m | Normalna koszula męska talbânkowaj 
tyrol pakłaku (lodem) aliun ich 82 cm. szeroki, szt. 23 metr. długa AR Ti wstawki 
A i A ny dese an. Fi 
-IA Fir e T po złr. 5:50, 650 i 750. z podw. gorsem zobortamia 
í 3 Z GZAŁW: ya B=. podł . . 
czesanki gut Tub ie- HET Weba King M wyborna jakość, | jedwabnemi. 
jie pin uni szla: 4, 
15 złr., zj kami, 150 ctm. szeroka, na prześcieradła, ks p wi r Rowers 
i o em. dłu- nątrz plu- 
i : e Si , tuka 12 metrów 7 złr. wiza: elegancką 
z najlepszej czesanki Adria Eiorokio. ia) 7 l AN E sand 
a —— | ouam] Sternbergska poście vano kalesony | _ Pasmantar 
złr. ; „A 4 p 
» Z manili, z napisem „Dzień dobry“, | nie pełznąca, w prążki 1 kratki, Męskie skarpety | MF Najmodniejszy krój sukni: 
pak Dwurzędowe droższe o 1 złr. BBQ GE A parę złr. 1-75. Sake 23 metry złr. 575. Epl a U Złe. 18°50. 
Patent. Uniwersalny młynek do tarcia Waga domowa Serwis do piwa 


karty bardzo pięknie wykonane, Zawsze nowe Wzory z całego świata, karty kwieciste, rodzajowe i t- d. Zbiory obejmują także ulubion 
karty przemiany, 50 rozmaitych kart złr. 1-20, [00 rozmaitych kart 2 złr. 
albumy z Kart, w płótno pięknie oprawione, za 100 kart 75 ct., za 200 kart 1 złr, za 300 kart złr. 1:25, za 500 kart złr. 1°75. 


Wysyłka tylko za zaliczka lub po otrzymaniu należytońci. Nientczowne wymienia mię z wszelką gotowojcia. 
Na życzenie zupełny cennik z kilkuset vdbitkami wysyła za darmo i opłatnie firma 


Central-Versandthaus EMIL STORCH w Wiedniu, WI. Mariahilferstrasse Nr. 4 


nnika firmy 


i n: 
— najlepsza — | skład. się z dzbanka i z 6 szklanek. Fajka myśliwska nyśtiyska 


(ta e U z wybor. szkła, z pięknie rzeźbioną 

uregulowana. | ozdob.kręconemi ł a AP" 

Pa. ową jelenia jak 

"R SM = Lo z m Ł” OJ pili 
kilo. Bardzo piękny ula -Z L 

Piękna metalow. fason! wem i porcelaną we- 


lana podstawa i 

emeliow. tarcza. 

Niezmier. tanio! 
złr, 2:50. 


Wraz z tacą dre- 
wnianą , ręcznie 
rzniętą, bejcow., 
wszystko 3 złr. 


wnątrz,cubnch z gię- 
tką i rogową trestką. 
SCE. 


. patento- 


1861 3 5 


Rządca drukarni L. K. Górski 


